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po" Wilbelm II pośpiesznie wraca do domu 


i $ zekomo z powodu obaw o Europę i niebez- 
aczeństw, które jakoby jej grożą. Tak zape- 
mają liczne dzienniki, powtarzające uparcie, 
Chociaż Francya wycofała się ze sprawy 
,"Aaszodę, to jednak sytuacya ciągle jest po- 
ta. Wskazówką takiego jej stanu są nie: 
zerwane w Anglii, a podobno cichaczem roz- 
Oreto we Francyi uzbrojenia. Wprawdzie 
qtsole angielskie, które w skutek zatargu o 
Wzodę spadły były ze 110-cin na 1087,, po- 
pań tły od zeszłego czwartku drożeć i w ponie: 
tym | tatek stały już 10931, ale na tea objaw po- 
Ętosjącego spokoju nie zwracają uwagi oi, 
Rzy nagły powrót Wilhelma II chcą konie- 
"ue tłómaczyó względami na sytuacyę mię- 
h Jnarodową. Rzeczywiście, pośpiech cesarza 
| ieckiego jest niewytłómaczony. Cały rok 
et | tada? on tę podróż, myślą o niej się pieścił, 
| Paniale wyreżyserował, obliczył z początku 
|, Uwa miesiące, potem, po odjęciu zboczenia 
| Egiptu, na sześć tygodni, a oto kończy ją 
| kilku dniach pobytu w Palestynie. Oo jest 
Poyczyną tego skrócenia podróżniczej fanta- 
n? Niektórzy przypuszczają, że niewygody 
EL 8, moskity, malarya, a zwłaszcza ogromne 
Wary mogły i bez niebezpieczeństw grożą- 
jakoby Europie wystarczyć do zatrucia 
„doardziej malowniczej i romantycznej wy- 
(0Zki; natomiast inni utrzymują, że tera- 
|, eza pora jest najprzyjemniejsza w Pale- 
ifue. W każdym razie, Wiibelm II opuszczał 
|. Wopę z wielkim efektem, a teraz, z powodu 
„. MSyśpieszenia wyjazdu, z niemniejszym do 
M.) wraca. Złośliwi mówią, że czegoś jeszoze 
| „,tzeba? czyż to dostatecznie nie tłómaczy na- 
H Msoi powrotu ? 
f W poniedziałek Wilhelm II zrobił koleją 
„Winią wycieczkę z portu w Beyruocio do sta: 
j*Jtnego Damaszku, noszącego turecką nazwę 
he Niespełna sto kilometrów drogi koleją, 
„Sirzenie wykopalisk i powrót do Beyrutu ma 


g!— 


„dle programu zająć dobę. Jeżeli zatem nie 
dzie towódowiósnne zwłoka, to dzis Wil- 
Aly II wystosuje do sułtana pożegnalną depa- 
41 odbije od azyatyckiego brzegu. 
jj. Kiedy więc kończy swą pielgrzymkę, pu- 
„Qystyka rozważa rezultaty jego podróży. Są 
odrazu dośsó wielkie, jak zgodnie zape“ 
„JĄ niemieckie i rosyjskie dzienniki, a po- 
U będą oczywiście jeszcze większe przez. samo 
p Walenie się nowych stosunków. Fetersburskis 
 ledomośti donoszą, że przed wyjazdem z Kon- 
iutynopola cesarz Wilhelm spędził sam na 
SA z sułtanem przeszło dwie godziny. Rozma- 
Ali oni o wszystkich sprawsch tureckich i 
hoarz dawał takie rady, że zaraz potem suł- 
(U powiedział do swego ulubieńca Munira- 
u y: „Ten jest moim szczerym przyjacielem — 
j my wspólue interesa“, Rzeczywiście, można 
| ,,Aazwać wspólnemi, jeżeli naprawdę Niemcy 
| „Yskaży od Turcyi takie konoesye, o jakich 
„.0sZą dzienniki Źsanotowaliśmy już zaraz po 
„ycie Wilhelma II w Konstantynopolu, że 
p n pozwolił Niemoom zbudować i eksploa- 
| "ać port morski w Hajdar - Basza, tuż obok 
(ATI, a więc uaprzeciw Konstantynopola, na 
„Jatyckim brzegu morza Marmora. Z tej miej- 
y.Wości wybiega kolej do Angory, już zbudo- 
Waa i eksploatowana przez Niemców. Na mocy 
w Adu, który stanął między cesarzem a sutta- 
j W, ta kolej będzie RZ Niemców poprowa- 
hras dalej na wschód, Dyar- 
my Bagdad i utknie o zatokę Perską. Jako 


ko fale. Okręty zatrzymują się w otwartem 
zu i ładunki swe składają do czółen, które 
| py skałami, aby dobić do brzegu. Dla cesarza 
| Uhelma, który tam wylądował, zbudowano 
Eugi most na palach, opartych o skały wysta- 
| 08 z toni. Turoya nigdy nie postarała się 


|)Wy tu jeszcze, że sułtan podobno zapewnił 


lochów niesłychanie oburza, a będziemy mieli 


ig środki potrzebne na budowę tych portów 
Rei, a następnie na zakładanie różnych 
„edeiębiorstw kopalnianych i plantatorskich 
R Azyi Mniejszej. Ile robotników niemie- 
Ka i techników znajdzie zajęcie, jakie 
kie obstalurki otrzymają niemieccy fabry- 
u mostów żelaznych, szyn, maszyn paro- 
Yoh, szkła, cementu i t. d.| Poczuje to cały 
hat przemysłowy, kopalnie rudy żelaznej 1 
Panie węgla — zgoła odczuje to każdy ro- 


i ‘hik i cały naród. Ogromne więc zyski eko- 
y|"czne da Niemcom podróż ioh cesarza na 
kężód, a zyski państwowa będą nie mniejsze, 

lewak cesarstwo zwiększy swe zasoby i sferę 
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wpływów i rozmaitość interesów. Tak potę: ;a oały ciężar obrony projektów ugodowych 
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żnieją zdrowe organizmy państwowe, nawet 
wtedy, gdy są dotknięte chorobami społesznemi 
i etycznemi, których w Niemczech jest dużo. 
Można tu mimochodem rzncić uwagą, że kto 
nie podąża za takiemi organizmami, ten siehie 
skazuje na ps5wolne vanikanie. 

Niemałe zyski wyciągnie i Turcya z tego 
układu z Niemcami, ala będą one nie narodo- 
we, lecz wyłącznie państwowe, nie powszechne, 
leoz tylko muzułmańskie, Skoro Niemcy będą 
objadały Azyę Mniejszą, to już postarają się 
o to, aby nikt nie uszczuplił tej kości. Jeszcze 
po ostatniej wojnie rosyjsko-tureckiej, na koa- 
gresio w Berlinie bardzo dbano o to, aby Ro- 
sya nie pożywiła sę w Europie kosztem Tar- 
eyi, za to tem więcej pozwolono jej zabrać w 
Azyi Mniejszej. Udtąd każdy ruch rosyjski w 
tamtych stronach poruszy wszystkie nerwy w 
Berlinie Jak dawniej pansiaw'ści mówili, że 
droga do Konstantynopola prowadzi na Wie- 
deń, tak terażniejsi Rosyania, którzy marzą 
o zdobyciu zatoki Perakiej, poozną mówić, że 
droga do niej na Berlin. Zə tak jest, wynika 
z faktu, o którym także donoszą dzienniki, 
iż za wszystkie otrzymane koncesys handlowe, 
kolejowe i portowe, Niemoy porgozyły sulta- 
nowi nietykalność jego posiadłości azyaty- 
okich. To ze strony Niemiec nie jest w grun- 
cie rzeczy zapłatą, bo jest obowiązkiem wy- 
nikającym z własnego interesu: Niemcy mu- 
szą spokojnie objadać Azyę Mniejszą. Przyczy- 
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'spoczywsl na dwóch wymienionych naszych 
jposłach. Tem większa jest ich zasługa  Odno- 
|wienie ugody z Węgrami jest koniecznem w 
| interesie mcnarohii, a zwłaszcza jej stanowiska 
|w rzędzie wielkich mocsrstw. Chociążby ugo- 
ida nie przyszła do skutku w drodee parlamen- 
|tarnej, to trzaba stwierdzić, ża jak w Węgrzech, 
itak w Anustryi istnieją czynniki parlamentarne, 
| które pragną szczerza uśrzrmmania jadności mo- 
rarchii i zapobieżenia fatalnomu mniematciu że 
jedynie rwąd pragnie odnowienia ugody, giy 
stronnictwa i ludy dążą do sepsracyi. 

Polacy zatem występują jako główny, uza- 
sem zdaje się jako jedyny czynnik parlamon- 
tarny, który dokładnie rozumie ową konie- 
|czność pańitwową i nie waba się bronić jej 
i głośno i dobitnie. Tym spósobe:a umiarkowa: 
no stroncietwo w Węgrzoch, Polacy w Austryi, 
tworzą właściwe, pewne pòdwaliny monarchii 
austro-węgierakiej. Co do szezegółów, jest to 
niewątpliwym faktem, że Węgrom przysługnu: 
je prawo a także nie zbywa im na środkach 
założenia własnego banku narodowego, 8 za- 
Item zniesienia charakteru banku austryacko- 
węgierskiego, jako wspólnego. W takich oko- 
licznościach uznsnie parytetycznośii w dy- 
rekcyi nie dowodzi ze strony austryackiej 
zdrośnej kapitulacyi, leox jest logicznym i pra- 
widłowym środkiem zachowania tej ważnej in- 
stytucyi wspólnej. Co zaś: dotyczy traktatu 
handlowego i cłowego, wystarcza zaznaczyć, 


ni się do tego i sułtan. Cesarz Wilhelm przy-| że export austryacki do Węgier wynosi około 
rzekł mu, źe Tarcya otrzyma w Earopie du- | 400 milionów zł, gdy export do Chin i Japo- 
żą pożyczkę na uregulowanie wszystkich inte- |nii wynosi ratem około — jednego miliona zł. 
resów i ma sformowanie z Czerkiesów wojska |a nadto ciągle się zmniejsza, zamiast wzra- 
na wzór kozaków rosyjskich, oo również sul- |staó! Te oyfry dowodzą, że zrzec się lekko- 
tanowi doradził Wilhelm II. Tak tedy Niem- | myślnie zbytu do Węgier w nadziei zastąpie- 
oy zabezpieczyły sułtanowi całość jego azya- | nia go exportem do dalekiego wschodu, było: 
tyokich posiadłości, ale poniewsż te obszary | by zwłaszcza dla wielkiego przemysłu austryaoc- 
będą eksploatowane ekonomicznie przez Niem- | kiego samobójstwem. Rzecz ciekawa, że wła- 


oów, przeto leży w ich interesie, aby się tam- |śnie Polacy są zmuszeni 


bronić przeważnis 


tejsze lady nie podnosiły, nie wyrabiały w so: | przemysłowe i fabryczne koła Austryi od tego 


bie samodzielności, nie stawiały oporu kultu- | samobójstwa ! 


rze niemieckiej. Najlepiej tego dokona ucisk 


W dyskusyi o taktyce opozycji pojawiło 


baszów i nietolerancya religijna. Dlatego po-jsię nowe hasło abstynencyi i złożenia manda- 
wiedzieliśmy wyżej, że układ z Niemcami dajtów ! Oczywiście groźba ta nie zastraszy niko- 
zyski tylko sułtanowi i tylko muzułmaństwa. | go. Zupełna abstynencya całej ludności nie- 
Chrześcijanie tamtejsi, Ormianie i Grecy, nie, mieckiej niezawodnie byłaby bardzo niebez- 


mają Się z czego cieszyć. 


piecznym zwrotem w życiu publicznem. Ale 


Prasa rosyjska wylicza zyski, osiągnięte | nie może być mowy o tem, aby rzeczywiście 
przes Wilhelma II, ala o wpływie ich naj wszyscy posłowie niemieccy opuścili Radę pań: 


Rosyęq, o grobli niemieckiej, która się - podnie- | stwa. 


sie między caratem a zatoką Porską i o tem, 
że granica rosyjska już nie będzie posunięta 
w głąb Azyi Mniejszej, — milczy, bo to jest 
tak wielka i przykra niespodzianka, że trzeba 
się z nią pierwej oswoió, a dopiero potem głos 
podnieść W każdym racie jest faktem, że do 
tradycyjnej przyjaźni Prus z Rosyą nie nie 
przybyło, 
nie wszystko naraz. Otwiera to szerokie hory- 
zonty na przyszłosć, utwierdza wiarę w po- 
głoski o istnieniu anglo-niemieckiego porozu- 
mienia na długi okres cznsn i — rabuje pa- 
nów Wolfów i Sohoenererów z nadziei, że im 
się na coś zdadzą ich bławatkowate uczucia. 
Wystąpienie berlińskiej Nat. Ź'g. przeciw Sohó - 
nererowi — to nie frazes. 


Militaryzm rozwinięty nad miarą sił na- 
rodowych coraz wyrażniej podkopuj: Włochy. 
Lsdwo skończyły się żniwa, a juź w tym kra- 
ju głód się pokazuje. Wprawdzie bezpośrednią 
przyczyną tego zjawiska są rozruchy, które 
trwały latem, albowiem wówczas poniszozono 
wiele zasiewów, spalono zboże na rozległych 
łanach, ale znowu te rozruchy wynikły z nie- 
gadowolenia, wywołanego przeciążeniem po- 
datkowem, koniecznem ze względu ua milita- 
ryzm. Jakkolwiek zresztą bądź, głód szczerzy 
zęby i wywołuje nowe wzburzenie uczuć. 
Dzienniki wzywają rząd, aby bez zwłoki 
zniósł cło zbożowe, wynoszące (%4 lir od stu 
kilogramów ziarna. To ało było latem znie- 
sione, & potem znowu zaprowadzone, bo two- 
rzy jadnę z bardzo ważnych budźatowych po- 
zycyj. Zniesienie jego powiększy deficyt i bez 
tego ogromny, a więc sprawi spadek waluty 
włoskiej, za czem pójdzie większa drożyzua 
życia. Wyjście jest więc trudne, bo zawsze 
na końcu grozi katastrofa ekonomiczna, która 
może wywołać i polityczną. Niezadowolenie 
tak się wzmaga, że dla uniknienia wybucha 
takiego, jaki przeżyły Włochy latem, domaga- 
ją się dzienniki, deputowani i senatorowie w 
ustach otwartych całkowitego ułaskawienia 
wszystkich „osób , skazanych za owe letnie roz- 
rnchy. Zioiesienie cła, a więc uszczuplenie 
zasobów rządowych, i ułaskawienia mnóstwa 
rewolucyonistów, a więc zasilenie luduości 
żywiołamm wywrotowymi: — jak to razem 
wzięte musi oddziałać na państwo? Mote 
na razie i na krótko zażegna prawdopodobną 
burzę, lecz potem jeszcze bardziej osłabi ma- 
szynę rządową. 


SO E E RCA DCC 
Komitety ściślejsze. — Najnowsza taktyka. 
Piszą NAM g Wiednia, 3 listopada: 

Komitet śsiślejszy dla traktatu ołowego 
załatwił wczoraj 7 artykułów odnośnych pro- 
jektów ugodowych, komitet Soślejszy dia spra- 
wy banku, uchwalił najwaźniejsze paragrafy, 
dotyczące organisacyi Rudy gsueralnej ı dy- 
rekcyi banku austryacko-węg:ersk1e80. W pierw- 
szym komitecie dr. Biliński, W diUgIU p. 
Dawid Abrahamowicz prsekonywającomi 
argumeniemi bronili projektów ngodowych 1 
zbijali propczycye opozycyjne. Bromo projek- 
tów ugodowych było przedewszystkiem zada- 
niem w pierwszym komitecie posła Kaicana, w 
drugim dra Metalla, skoro sią podjąli reżera- 
tów. Jadnakke panowie referonci, jek sig zda- 
je, nie brali woale udziała w dyskusyi, w kak 
dym razie nie brali w nim udziału wybitnego, 


niemieckiego albo nawet kilku stronnictw nie- 
mieckich nie może sprawić żadnego groźnego 
wrażenia. Tem mniej, że nie dałaby się syste- 
| ytycznie przeprowadzić, stałaby się demon- 
stracyą efemeryczną. Bo ponowne wybory 
w miejsce secesyonistów sprowadziłyby ianych 
posłów niemieckich do Izby. To teś projekt 


a ubyło z niej bardzo wiele, jeżeli į abstynencyi lewicy można uważać jako zwi- 


chnięty w samym zarodzie. Pomimo uchwały 
niemiecko-narodowego konwentu w Gracu nie 
zanosi się pono także na ponowną obstrukcyę 
„dziką“. Owszem, zanosi się raczej na scysyę 
w klubie niemieczo-narodowym. 

W kaidym razie pretenspa radykałów 
styryjskich, tworsyć nibyto w imieniu wybor- 
ców najwyśszą instąancoyę dla posłów, kierującą 
ich parlamentarnymi krokami w myśl wyraźnie 
wykiuczcnego przez wsxystkie konstytucye 
mandat imperatif, wywołała w kołach lewicy 
słussne Obursenie i dobitne zastrzeżenia. @dy- 
by w Austryi stosunki rozwijały się w sposób 
logiczny, trsaebaby przypuścić, że zuchwała pre- 
tensya pp. Derschatty, KoXoschnika i innych 
YOzgoryczonycn utratą mandatów do Bady 
państwa kieszonkowych dyktatorów styryjskich 
sprowadzi zwrot pomyślny i przyczyui się do 
wyswobodzenia lewicy z pod komendy samo- 
zwańczej zaściankowych wiehrzycieli. Pono na 
dzisiejszem posiedseniu zwrot ten zaznaczy Się 
protestami kilcu trakoyi lewicy przeciwko mo- 
wie S>:bónerera. (Patrz Radę państwa mowę 
Stnergha). 


Rada państwa. 


Wiedeń 9 listopada. W uzupełnieniu spra- 
wozdania z początku wozorajszego posiedzenia 
Izby posłów dodajemy, że przed 0znajmiieniem 
dr. Fuohsa, 14% sąd w Cieszynie żąda wydania 
ka. Stojałowskiego, odczytano szereg interpela- 
oyj i wniosków, między innemi inierpelacyę 
p. Biapińskiego w sprawach służby kolejowej, 
wniosek NDtajp.ńskiego i tow. w sprawie Stabi- 
lzacyi dyurnistów 1 urządzenia dla nich awan- 
sów, jakie przysługują wysiużonym feldfeblom, 
nadto interpelacyę tychże posłów z powodu ja- 
skrawych nadużyć przy klasyfikacyi gruntów 
w powiecie sanockim. ; > ; 

Mowę posła Jaworskiego, jak to jut do- 
nieśliśmy wczoraj, przerywali co chwila Schó- 
nererowoy. I tak po jedaym z ustępów mowy 
prezesa Koła polskiego, zrywa Się Iro i wrzesz- 
czy: „Tak przemawiają przedstawiciele wielko- 
polskiej 1dei*. Prawica protestuje burzliwie i 
słychać z niej okrzyki: „Stulić pysk!*. W tej 
samej chwili odzywa się krzyk Wolta: „Oa 
powinien się wstydzić swoich siwych włosów!”. 
ło nm zaów wrzeszczy Iro: „tołskie łajda- 
Gtwo, kaci chłopów!“ Wolf: „Wykluczyć Ga- 
lioyę!* Iro: „Skandalisien* i t. d. Mimo tā- 
kich wstrętnych prowokacyi, p. Jaworski spo- 
kojnie wygłosił mowę swoją do końca. 

„ Po nim zabrał głos p. Bareutker z nis- 
mieckiego stronnictwa ludowego i Ostro wystą- 
pił przeciwko rządowi za wrzekomo niekonsty- 
tucyjne stosowanie $ 14 Następnie krytykuje 
Btauowisko rządu i jego słowianizowanie Au- 
stryl. Protestuje przeciwko twierdzeniu jakoby 
Niemoy obalali konstytucyę , gdyż oni bronią 
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WIK MASŁOWSKI. | 


Opozycya -kieraa yewnego stronnictwa | 
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ojozyznę, pragnę raczej niech się to pań- 
stwo rozpadnie, aniżelibyśmy żyć mieli w niem 
w niesławie, a rozpadnie się ono z pewnością 
pod słowiańskiem kierownictwem. Przyjdzie 
znów ten dzień mglisty, bardziej jeszcze nie- 
szczęsny, jak ów dzień pod Culmam, nieszczę- 
sny dla państwa , ale nie dla przyszłości naroda 
niemieckiego”, * |. s jaj r 2P i 

Po mowie Bareathera, uaupełnienej ordy: 
narnymi dodatkami Schónererowiów, zażądał 
p. Wolff skonstaiowauia, ogy w Isbie znajduje 
sią komplet. Gdy to sią stało, zabrał głos mi- 
nister skarbu dr. Kaizl. W dłuższym rzeczo- 
wym wywodzie broni dr. Kaizl rząd przed za- 
rkutami nielegalnego stosowania $. 14. Rsąd 
musial tek postąpić, bo dalsza praca z parie- 
mentem byża niamożliwą, a mechanizm rsądo- 
wy nie śmie stanąć ani na chwilę. Sposób, w 
jaki rząd posłagiwał! się $ 14, jesi określony 
amex brzmieniem tego paragrafa i rząd ani 
razu nie wykroczył poza wyznaczone kim gra- 
nice; owszem zastosowanie tego paragrafu zte- 
dukował do minimum. 

Po ministrze skarbu zabrał głos p. Stirgb 
„mieniem wierńckonstytnoyjnej wielkiej wła- 
snosoi i nawiązując do mowy p. Jaworskiego, 
wyraz ł imieniem swojago stronnictwa najgłęb: 
sxe patryotyczne oburzenie « powodu mowy 
Sahóuerera. Stronniotwo jego jest nieliczne, ale 
wierne państwu i dynastyii nie może baz protes:u 
stuchać tego rodzaju wywodów. Przyłączając się 
do wywodów p. Jaworskiego, 
liczyć się z okolicznością, że Niemy popohnię- 
ci zostali w tym kierunku przez politykę rzą- 
dów austryackich w oiągu ostatnich lat 20 
(P. Sohónerer woła: Csytaj pan moje mo- 
wy z przed 20 lat). 

Potem prsemawia krótko p. Kienmann, 
który polemizuje x ministrem d-rem Kaizlem i 
twierdzi, że przez zastosowanie do prowizoryum 
ugodowego $. 14 popełnił rząd zuchwałą sb:o- 
dnię w obao konstytucyi. 

Następnie Sohónerer wnosi zamknię: 
oie dyskusyi i imienne głosowanie nad tym 
wnioskiem. Prezydant dr. F nohs oświadcza, 
że wniosek O imieuue głosowanie nie jest do- 
statecznie poparty. NSohónererowoy podnoszą 
ogromną wrzawę i żądają skonstatowaaia kom- 
pletu. lymosasem schodzą się do sali inni po- 
słowie z lewicy i przy ponownem obliczeniu 
wniosek o imienne głosowanie znajduja dosta- 
teczne poparcie. Izba przystępuje do imiennego 
gisówawia. W imieunem głosowaniu przyjąo 
wniosek © zamknięcie dyskasyi, a jensraluym 
mówcą wybrany p. Funke. 

P. Funke twierdzi, ża Niemoy zawsze 
byli patryotycznie usposobiani, ale nie tak ser- 
wilistycznie jak Czesi. Hr. Than, który krzywdzi 
Niemców i podkopuje ich patryotyzm, nie ma 
prawa mówić o rozkładzie państwa. Niemcy są 
patryotami, mimo wszalkiege ` ucisku. Jeżeli 
naród niemiecki nie otrzyma należnych mu 
praw, a ucisk się spotęguje, natenczas nie mo- 
ána się dziwió, jeżeli patryotyzm austryacki 
ucierpi. 

Następnie zabrał głos p. Schónerer, 
który zwraca się najprzód przeciw hr, Stirgkho- 
wi i powiada, że słowa jego (Schónerera) peł- 
ne szczerości, były wyrazem narodowo'nie- 
mieckiego uczucia. Uczucia te podziela większa 
część niemieckiego narodu, dlatego też zastrze- 
żeuie hr. 5türgkha bynajmniej go nie wzruszą. 
Dziwi go jednak, że hr. Siiirgkh zgłosił się z 
zastrzeżeniem dopiero na wyraźne wezwanie 
ze strony polskiej, bo takie to wezwanie za: 
wierała mowa posła Jaworskiego. Mówca kon- 
statuje też, że już w 70 latach tak samo mó- 
wił jak teraz, bo wtedy juź te same antinie- 
mieckie działały żywioły. Następnie zwraca się 
Sohónerer do mowy p. Jaworskiego i powiada, 
że dziwi się, ié Jaworski Obok zastrzeżenia 
imieniem większości, położył sz:zególny na- 
cisk na protest imieniem narodu polskiego. 
n Wszakże ja narodu polskiego absolutnie w ni- 
czem nie dotknąłem. Skąd więc te zastrzeże- 
uia.“ Sochónerer cytuje ustęp z mowy p. Ja- 
worskiego i z właściwą sobie przewrotnością 
chce wydedukować, is patryotyzm Polwków, 
jest patrycotyzmem z zastrzeżeniem. Pyta się, 
ogy p. Jaworski mógiby tak samo mówić w 
imieniu Polaków, ksórzy zasiadają w parla- 
mencie berlińskim ? P. Jaworski powiada, iá 
uznaje geniainość Bismarka dlatego, że miał 
on wielki sukces. Jest to specyałnie polskie 
pojmowanie rzeczy. Według tege pojmowania, 
powinniby Polacy potępić wszystkie nieuda- 
ie swoje rewolucye i pod pręgierz postawić 
przywódzców tych rewolucyi. resztą nie 
rozumie, skąd bierze się u Polaków niena- 
wiśó do narodowoów niemieckich, którzy 
chcą im dać to, czego oni niegdyś sami 
pragnęli, to jest odrębność polityczną dls 
ttalicyi. 

Następnie pod pozorem sprostowania fa- 
atycznego zabrał głos Woit. Sprostował kilka 
twierdzeń ministra skarbu dra Kaizla, a na- 
stępnie przeszedł do mowy p. Jaworskiego. 
Twierdzenie — rzeki — iż mniejszość dąży 
do rozbicia państwa, jest tylko ozozym fraze- 
sem. Jeżsli p. Jaworski mówi, śe jego stron- 
niotwo dąży do pokoju między narodemi w 
Austryi, ale przy równych prawach i równych 
obowiązaach, to jest to tylko komedyą. Tak sa- 
mo komedyą było, kiedy reprezentanci krajów 
poładniowych protestowali tu przeciw zarzu- 
towi, że kraje te są bierne. 

Przewoduiczący : To, 60 pan mówiez jest 
krytyką, a nie sprostowaniem  faktyczaem, 
wzywam pana do porządku. 

Wolf, nie zważając na upomnienie prszy- 
denta, ciągnie dalej: P. Jaworski mówił tu o 
równych prawach i obowiąskach, a właśnie 
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Je) tylko, broniąc swojego honoru narodowego. | mkt nie ma mulej prawa mówić o równych 
Mowę swoją kończy p. Bareuther słowami :| prawach, jak Polacy. - Korzysiali oni i korzy- 
„Jako Niemiec, kochający gzozarze austryacką | Stają obficie z praw, które zdobyli sobie z po- 
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Preramerata 2 przesyłką pusżtuwą Wyns: 
w kraju i w Austryi miesięcznie  1zł. 10 ok 
w Niemczech ń 
w innych państwach + ,, A ugi 
Za zmianę adresu dopłaca sie 20 rt. 
tate należy uiścić równocześnie 
z żądaniem zmiany adresu. 


Ceny ogłoszeń: Zwyczajne ogłoszenia 
na czwartej stronicv. 
Wiersz petitowy albo jego miejsce . 1 
w  „Drobnych ogłoszeniach" za k 
słowo tłustym petitem po . . . . . 
tłustym garmondem po 
Korespondencye prywatne za każde słowo 
tłustym petitem po 
Nadesłane na trzeciej stroniey: 
Ogloszenia, wiersz petitowy albo jego miejsce 30 ct, 
eklamy . . . 20 et. | Nekrologia - . 20 ct. | 
Ogłoszenia do Przeglądu przyjmuje „BIURO 
DZIENNIKÓW“ ul. Karola Ludwika I. 9. 
Ogloszenia nad przeglądem polltycznym 30 ot. 
ed wiersza. , 
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Ubyło dnia od wczoraj 2 m. 
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śród wszystkich narodów aus.ryackich i że 
szkodą tych ludów. Sz oni narsdam pasożytów 
(5S:hmarotzervolk) i to narodam pzsożytów, 
kroczęrym na czele państwa austryackiego. ` 
" Zaledwie słów tych dokońszył zakipiało 
ne prawicy. Posłowie polsqy w największem 
oburzeniu porwali się za swych ław i grołąc 
pięściami poczęli cisnąć się do Wolfa. Jeden 
olbrzymi okrryk hinaus | rozległ się w izbie. 
Prezydent Fuchs dewoni kilkakrotnie nadere- 
mnie, a p. Wolf usiluje rówaleń ' nadaremnie 
kontynuowaó swoją mowę. Ilekroć wymówi 
słowa: „Wysoka Igbo!“ odpowiada mu pie- 
kielna wrzawa. Od ozasu do czasu ktoś 
woła po francusku Mouchard (ezpieg). Koło 
Wolfa, którego cpuścili nawet Nismcy czyni 
sia ciasno, a kilkanaście pięśzi wzniesionysh 
w górę grozi mu uderzeniam. Równocześnie 
członkowie Krła domagają się od prezydenta 
Fachsa aby Woifowi odsbrał głos a Wolf 
wzywa prezydenta ażeby przywrócił porząlek. 
Wreszcie po 20 minut trwającsj wrzawie od- 
zywa się prezydent w te słowa: „Obslga, którą 
poseł Wolf wyrząłz'ł narodowi polskiemu jest 
tak silna i ciętka że ze względu na żądanie 
ciężko obrażonych posłów polskich i zgodnie 
z własaem przekonaniem odbieram mu glos“. 
` Potem przemawiał posel Bianchini w kwesty: 
faktycznego sprostowania, ale nikt go nie słu- 
chał i oburzenie na prawicy wciąż się wzmagało. 
Zaledwie skońorył mówić Bianchini pod- 
nosi się p. Daszyński i mówi: „Jedno tylko 
zdanie sprostować pragnę, ale zdanie to jest 
najpodlejszem w całej dyskusyi. ` Sądzą, że w 
tej chwili wszyscy bez różnicy narodowości i 
stronnictw, wszyscy, którzy zaliczają się do 


'| ludzi przyzwoitych, podniosą się wraz ze mną 


z protestem przeciw tej obeldze. Lud polski 
w posie czoła i krwawym znoju pracuje na 
Szląsku, Morawach, w Westfalii i Saksonii; tu 
w Wiedniu tysiące robotników polskich zajęte 
są przy robotach ziemnych, pracując na ko- 
rzysć patryotycznych przedsiębiorców niemiec. 
kich, na których usrzymaniu pozostaje poseł 
Wo'f. (Wolf: Kłamiesz gałganie! łajdaku !) 
Tak jest. Fabrykanci niemieccy utrzymują cie- 
bie pod pozorem narodowych składek i poda- 
runków. (Wolf: Łajdaku!) I tu śmie rzucać 
obelgi na naród polski człowiek, który jes: po- 
litycznym utrzymankiem! (Wolf ochrynpłym 
glosem : Klamiesz łajdakn!) Kto jako żebrak 
polityczny z torbami objechał całe Czachy, aby 
dla siebie zdobyć pianiędza. dlatego można 
mieć tylko pogardę i sądzę, że wraz ze 
mną podziela to uozucie pogardy cała Izba“, 
(Burziiwe oklaski w całej bez wyjątku Isbie 
nawet stronnictwo Lnasgera bije Daszyńskiemu 
oklaski.) 

~ Nagle w Izbie rozchodzi się lotem b'yska- 
wioy wieść, że ktoś bężzie przemawiał imie- 
niem Kola pzlskiego. Wszyscy posłowie spieszą 
ku ławom polskim. Poważnie powstaje p Whio- 
dzimiers Œn iewosz, mówi powoli a dobitnie: 
„4darzają się ohwile, gdy i w najspokcjniejszym 
czaowisku kończy się Gierpliwość, a wybucha 
namiętność. Jakkolwiek obelżywe słowa posła 
Wolfa wprawiły nas w tego rodzaju usposobie- 
nie, to jednak nie chcę odpowiadać namiętnie, 
ohcę tylko ze spokojem oświadczyć, że taki u- 
licznik (Gassenbub) nie może obrazió narodu 
polskiego”. ` 

Slowa te działają jak jskra elektryczna. 
CMa prawica bije żywe ok!aski, posłowis pol- 
soy i niemieccy kupią się około p. Głniewosza, 
winszują mu i ściskają go za ręca. 

Na tem kończą się niemiłe scety wywo: 
lane przez Woifa i izba przystępuje do porzą1- 
ku dziennego, tj. do imiennego głosowania nad 
wnioskiem o postawienie br. Thuna w stan 
oskarżenia za posługiwanie się $ 14 Izba większo: 
gcią 187 głosów przeciw 114 wuiosek odrzuca, 
Na tem posiedzenie zakończono. 

Po zamknięciu posiedzenia - posłowie dłu- 
go jeszcze pozostali w izbie i gromadzili się 
na kurytarzach, omawiając wypadki. P. Wło- 
dzimierz Gniewosz zapytany, czy w obec tego 
faktu, że p. Wolf tyle obelg rzusonych w 
twarz spokojnie schował do kieszeni, zechce 
mn dać honorową satysfakcyę, oświądozył po- 
dobno, że skoro to usxynił hr. Kazimiera Ba- 
deni, to i on satysfaknyi odmewiać nie myśli. 
Do wosoraj jednak wieczorem p. Wolf nie posłał 
sekundantów do p. Głniewosza. | 


Dwa typy — dwie idee.” 
Don Quichotte i Robinson Kruzoe. 


Aby zrozumieć poetę, trzeba znać jego 
kraj i naród. Ale też odwrotnie w literaturze 
znależć możemy wskazówki, czego się po naro- 
dzie spodziewać należy. - 

Wojna hiazpańsko - amerykańska przynio: 
sla światu niespod siankę. Wiedziano, że w końcu 
górę wezmą Stany Zjednoczone, bo mają wię: 
cej milionów w ludziach i w dolarach, ale nie 
przypuszczano, aby tak było od samego po: 
ozątku, aby ochotnik, oderwany od pokojowych 
zajęć, bił zawodowego żołnierza, aby państwo, 
nie posiadające stałego wojska, mogło mieć na 
polu walki orężnej odrazu przewagę jakościową 


nad współczesną armią europejską. Ameryka: 


nie, mając mniej wojska o kilka tysięcy, rzu* 
cili się na ufortyfikowane Sant - Jago i zdobyli 
je w ozasie zdumiewsjąco szybkim. Hart đu- 
cha, przymioty rasy tryumt stanowczy Odnio* 
sły nad techniką wojskową! 
Niespodzianka ta jest niewątpliwie resul- 
tatem przyczyn społecznych. , 
Ównież nieoczekiwany pogrom Francyi 
w latach 1870—71 stał się powodem licznych 
dociekań i dowiedziano się wiele, wydobyto ne 


*) Doskonaly ten artykał, palon glębokich 
myśli politycznych i trafnych alusyi do naszego na 
rodu pęjawił się w Kraju petersburskim, 
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jaw niejedną prawdę socyalną ciekawą i po- | tne przeciwności losu budzą w Sancho Pan-; darzony żywą fantazyą, stałby się pospolitym : uratować byt, musi zdobyć się na wielką ener- 
nozającą. I tu więc wypada się zastanowić. Po- ‘ Bie nows wątpliwości: , z ( zawalidrogą; popychadłem, jeśliby musial my- + gię i wielką wytrwałość, a onót tvch nie wy- 
żądane byłyby dochodzenia statystyczne, oby-; — Wie pan co? — mówi — przychodsi mi | śleć o chlebie powszadnim; pasożytem, jeśliby : hodujs w sobie, jeśli się nie pogodzi x waru:- 
czajowe i t. d. Ale nie zawadzi też zajrzeć do ' na myśl, że te wszystkie przygody lichą warte | na niczem mu nie xbywało. kami owej, bardzo przykrej pozycyi. Musi, 
archiwów literatury. Jakaś iskierka prawdy ,O wyspie ani słychu, a nas tylko tłauką i tła- Wszystko inne jest mestępstwam dwu |straciwszy dogodnośó %ycia socyslnego, stwo- 
z nich wytryśnie z pewnością. | ką! Wracajmy lepiej do domu, tam teraz śni- | głównych rysów natury donkichotowej. Z faw- rzyć sobie pracą i geniuszam własnym nowy 
Spróbujmy postawić obok siebie Don Qui- | wa, sprzęty ! tazyi wybujałej rodzi się amabicya. zaroznmią- | świat, nowe interesy, pragnienia i smbioye. 
chotte'a i Robinsohna — Hiszpana i Anglika, Ale Don Qnichotte jest niezachwiany i, łość i pycha, a ġe próźniak nie może ich ker- ; Wymaga to wielkiego i bolesnego zwycięstwa 
dwóch przedstawicieli dwóch ras: romańskiej i ; na sawołanie wa gotową pociechę. Co dle wiel- ; mió rzeczywistością, więc musi uciekać się do ¿nad naturalnem pragnieniem duszy, ale jest 
anglosaksońskiej. dwa typy z najgłośniejszych | kiego rycerza sraczą śniwa! kłamstwa. do ciągłego ikłarastwe, która teź w | konieczne. Przez dzień cały i przez noe nie 
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utworów literatury hiszpańskiej i angielskiej. i — Bądź cierpliwy — strofuje giermka — nie kcńcu staje się treścią myśli jego i słów. Po- | opuszczała go myśl o ratunku, 0 powrocie do 
I masz pojącią o miczem. Przyjdzie dzień i uj- | ozątkowo kłamstwo to ma postaó rojeń, a że |uiraconego towarzystwa ludzi — ogyė moglo 
, rzysz owoce waleczności mojej... Prawde, że ite, nieoparte na rzeczywistości, na rachubie,: byó inaczej! Oczy jego blądziły nieu'tannie po 
Rycerz „Smutnego oblicza” z la Man-| dotychczas nie szozęściło się nam, sle długo |nie mogą się ziśció, a fantazya chora zrzec; wszystkich częściach horyzontu, ozv nia ujrzy 
chey — nie nazywa się właściwie Don Qui- jtak trwać nie może, i |Się ich nie ma siły, więc przechodzą w pospo- |śeela zbaworago, bał sę pizeoczyć pomony, 
ahotte m, a sławna dama jego serca Dulcyneą. Aby zaś do reszty giermka pocieszyć, lite kłamstwo. Tak zawsze i wszędzie bywa, i która przyjść mogła ze wschodu lub zackhoda. 
On się wabil Alonso (Quixada, a ona Aldonza | dodaje: ; tak być musi. Mylus przypuszozenia co do;Ale to mu zabierało czas, nalwątlało energię, 
Lorenzo. Wynalezienie przezwisk kosztowało j — Na pamiątkę pierwszych niepowodzeń na-, przyszłości są xłudzeniami, błętny rąd o prze- : myśl bałamneiło, więc postanawia nie patrzeć 
rycerra wiele trudu, dlugiego namysłu i wa: zwę się rycerzem Smutnej Postaci! ;Bzłości — klamstwem. źródłem — jak u Don | na morze! 

hań, bo ehciał, aby godne one były wielkich Głdy to mówi, na drodz» ukazuje się tu- Qaichotte'a — zawodów, wstydu, bołów. Oto dosłowne powtórzen'e jego rozmyślań. 
ozynów, jakie miał dokonać i wielkich osób, | man kurzu. Cervantes nie skopiował w Don Quicho- „Niewątpliwą jest prawdą, że nis mą w 
które je odtąd nosió miały, | — Oto zaraz — woła Don Quichotte — uj- cie jednego tylko człowieka. Gdyby utwór ; życiu warnzków tak fatalnyck, ażeby nia zna. 
Quixada jest szlachcicem... Po przodkach jrzysz potęgę mego ramienia! Widzę już, ża do- ; jego był karykatnrą, przesadą, nie miałby cią- ,lazło się wśród nich coś dodatniego, 00 uważać 
odziedziczył ziemię, ale jej nie szanuje. Nie-; konam tu czynów. które będą zapisane w zło- głago powodzenia przes trzy wieki na świecie ; można za dowód łaski Opatrzności. A doświad. 
tylko jałowiejs ona w jego ręku, a'e wyzbywa jtej księdze i na całą wieczność pozostaną wzo- | całym. Niedoia, z prókniaczej wyobrsźni pły- {ozenio mojego położenia, tj. naj?kropniejscaqgo 
się jej dla zadowolenia zachcianek. Zajęciem ;rem do naśladowania. To zbliża się olbrzymia ' nąca, znava jast ws»ędzie w ludzkości. Ale ; stanu, w jakim się człowiek znaleź) może, da- 
jego jest polowanie i czytsnie starych roman- | wojsko nieprzyjaciół — uderzą na niei w puch biada narodowi, gdzie tą choroba zwykłą | js piękną naukę, ża zawsze jest w mocy naszej 
sów o mężnych rycerzach io wiernych kochan-; je rozniosą. „miarę przeshodzi, gdzie donkichoterya staje ; cdszukać jakieś źródło pociechy, które przy 
kach, o oudach męstwa i siły, o czarownikach Na perswazyę Sancba odpowiada : się epidemią, a Don Quichottowie uważani | porównaniu dobrago ze złem, przachyla szalę 
i olbrzymsch. Romantyczna ta lektura z wieku) .— Mam w sobie siłę ogromną, nio mnie nie są za bohatórów, kierują opinią i wpływają na : na stronę dobrego. N 

XIV i XV staje się przyczyną dalszych kolei ; powstrzyma cd rozprawy z tymi niegodziwca- | czyny, gdzie się ogół wiecznie wzrusza, raduje „Już przyzwyczaiłem nieco mój umysł do 
życia Qaixady. Romąnse zawładnęły całkowi- | mi, zetrę ich na proch. . (i martwi wymysłami fantazyi, sił swoich i po- | znoszenia warunków nowej egzystoncyi ; porzn- 
cie jego wyobraźnią, a że nia pracował nigdy | Jal pokazywać giermkowi w *ląbsch ku- | stępków krytycznie sądzić nie umie i wiecznie ;ciłam zwyczaj spoglądania na morze, czy nie 
i nie pracuje, więc nie zna prawdy i życia, ren mnóstwo rycerzy, których nazwiska wy- į choa oregoś, czego dokonać nie- potrań! Don , ujrzę statku jakiegoś, ażeby nie tració czasu na 


wytwory fantazyi poetów bierze za rzeczywi- ozytał w romansach. ale giermek nie widsiał Qaishottowio zawsze znajdą Sancho Pansow rzeczy p'óźne a często bolerne; praguę odtąd 
stość. Sprzedaje ojeowiznę i kupuja coraz nowe nio. Wreszcie Don Quichotte zniżył w'ósznię i którzy im uwierzą, waryactwem się zarażą i robió wszystko, aby się przystosować i aby 
romanse rycerskie. _ , iuderzył z krzykiem : _|jsszcze wielbić będą sprawoów bezużytscznych | zdobyć wszelkie udogodnienie i ulgi, jakie w 
Barwne bajki drukowans wywołały w Qui-| — Gdzieżeś pyszny Alifanfaronia? Wstąp i) nieszczęść wiasnych i ondzych. tym rodzaju życia mieć można%, 

xadzie chęć naśladowania, chęó doświadczenia zmierz się x rycerzem, który Śmierci twej pra- ; Na donkiszoteryę chorą była Hiszpania Kto nad sobą takie zwycięztwo odnieść 
przygód awanturniczych. Niebawem też w ros- gnie za rany, jakie z twojej ręki otrzymał szla- , 300 lat teran, Z niemocy takiej wyleczyć się zdoła — ten wszystko zwysięży. Ta tkwi przy» 
igranej wyobraźni zrodziła się mania wielkości. chetny O'wromant! „Aa _ jtrudno, potrzebne są wielkie wysiłki, mnai na- ; czyną sił i wytrwałości Rebinsona. Potrafił w 
Uwierzył, iż dziać się mogą na świecie „ouda, į Kurz wsmiecało stado owiec; Don Qui-, ród ujrzeć i zrozumieć własne głupstwa, wia- į końcu pokonać wszelkie przeciwności, nie zgi- 
że bywają rycerze od olbrzymów silniejsi, że à chotte kilka zabił, xa to go pastuchy mocno sne błędy, własrą nieudolność, a do tego wła- nal i doczeksł ocalenia. 

bywają osyny od praw przyrody potężniejsze. ; wygrzmoaiły. , 3 śnie pyszny. zawize £ siebie zadowolony Don į Przeświedczywszy się o konieczności przy- 
Nabrał pewności, iá mocą ducha i męstwa mo-; — Wołałsm przecie za panem — mówi Quichotte najmniej jest nsposobiony. Pierwia- : stosowania się do warunków nowego życia, Ro- 
żna gromić zbrojne zastępy. I rzecz prosta ra- Sancho — że to barany. í stki kalectwa zostały w charakterzo Hiszpa-, biuson rosumie i pamięta, fo mu to łatwo nie 
raz zrodziła się w nim chęć zostania bohate- | — I nie myłiłaś się, nie wiesz tylko o tem, i nów do dni naszycb: błędy popsłniane na | przyjdzie. C-kolwiek zrobić zapragnie, napotka 
rem, wcieleniem owej mooy ducha i męstwa, ; że to nie były prawdziwe barany. Czarnoksię- Kubie, przyjącie wojny, do której prowadze- : trudności, jakich ludzie, żyjący w społeczeń- 
dokonania dzieł, jakich świat jeszcze nie oglą- ;śnik, który mię prześladuje, widząc, jak wie- | nia wcals sił nie meli, poniesiona wielka klo- |stwia, nie mają, a więc zniechęcenie będzie 
dał. A że był człowiekiem, niewiedzącym co: kopomną sławą okryłsby mnie ta bitwa, przez ska — świadczą o tem wyrsźnie. wciąż miało otwarty dostęp do duszy jego, zaś 


praca, co prawda, więa zatracił pojęcie pomię: , zazdroś5 zamienił rycerzy na owce | II zniechęcenie, niby zdrajca, skrępuje mu wolę i 
dsy roió, choieó a módz, łatwo mu też przy- j I dalej zaraz mówi : "Pe ;bezsilnego odda wrogom, wiecznie ozyhającym 
szło wziąó fantastyczną zachciankę za fekt do-j —- Po burzy zawsze przychodzi pogods, a Robinson de Focógo jsst pod jednym i potegom zniszoxenia. Uwi 


(QQaichotte'owi, ale zaosić musi tysiące braków, ale unika pesymi- 


konany — uwierzył, że jest naprawdę, re Pe i te nieszoręścia naszą zwiastują bliską ; względem pokrewny Dan 


na folwarku i czytając romanse, rycerzem męś- ; lepszą przyszłość. i 3 a 00. - 
nym i silaym, nietylko mężsym i silnym, ale A więc nawet nieszosęścia rozumu go nie ; przygód, daje się jej porwaó i wyrussa na a- ;przeciwnie, szuka ciągle pociechy, stwarza ją, 
najmężaiejszym i najsilniejszym. |. e y- A | y URTA z. ) k s j 
Dalssym następstwem silnej wiary było ; Okłamując = majłspszą wiarą siebie i jedne niepowodzenia po drugich. I tu waraz sfera interesów społecznych i płynącego ztąd 
przejście od rojeń do czynu. Wynalazł na stry- giermka, brnie dalej w głupstwa i odbiera co-. podobieństwo się kcńozy. Robinson to natura zadowolenia, oraz korzyści, stoi dlań niedostę- 
chu starą zbroję, połatał ją papierem, wypro-jraz dotkliwsze c'ęzi. Musi brnąć, bo jast ślepy , czynna, energiczna, wialki pracownik. Z zu-jpna, — ale też wolny jest od zawiści, iniryg i 
wadził ze stajni rumaka i ruszył w świat. Mu-ji zarozumiały. Nie dość na tem, po pewoyia pełną słusznośnią mówi o sobie: goryczy waśni socya!nych. A jednocześnie pracą 
mak, przezwany przez Don Qichotte'a dźwię- ;szaregn klęsk i kompromitacyj poczyna Donj — Niewielem chwil przepróżnował. własną stworzył sobia świat nowy, specyslny, 
oznie Rossinaate m, był takim, jakim u niedba:: Quichotte mówić o sobie, jako O ryceran sla. Niepowcdzeń Robinson nis szłada nigdy „maleńki, ale zadowzlniający dostatnio potrzeby 
łego gospodarza kcnie bywają: chudą szkapą, | wnym, niezwykla męśnym i silaym! I wierzy; ani na wypadek, ani na fatalnośó, na upadek : Codzienne, W świecie tym paauje wseeck wia. 
ledwie powłóczącą nogami. Niemniej przeto; w to mocno. Biada temu, ktoby próbował mu ; konie, na słośliwośń ozarodsiejów. Przypuszcza į dnie, bo jest on jego dziełem. 
Don (Quichotte odrazu głosić zaczął, że zbroja | wytłómaoczyć, że tan, oo klęskę ponosi, nie po-, zawsze, iś przyczyną nieszczęścia jest własny „Nie lękam się ani potądliwości oczu, ani 
jego jest arcydziełem sztuki płatnerskiej, aj winien być zadowolony z własnego męstwa — jego błąd, wlasny grzech, roztrząsa więc po-:pychy życie. Nie mam być o co zawistny, bo 
Rossinante „najlepszym koniem na świecie". i nie może ufać wa własna siły, — ściągnątby  Stąpowanie swoja i sumienie. Zdarza mu się iposiadam wszystko, z czego przy danych wa- 
Nietylko tak mówił, ale wierzył w to, bo jakże | na siebie gniew popędliwego rycerza, a nie, nawet głupstwa powtarzać — człowiek każdy, runkach korzystać mogę; jastam sobie panem, 
być inaczej mcgło u wielkiego rycerza? Wiara | przekonałby zaroznmialcń. . jest ułomny i popęd łatwo w nim bierze górę ; mogą nawet, gdyby rei się zachciało, przybrać 
ta dodawała mu w każdym wypadku dużo; Raz się Don Qnichotte'owi udało odnieść nead przestrogą rozsądku i doświadezania, ala : tytuł króla, albo i cesarza“. å 
śmiałości. $ zwycięstwo, pokonał jakiegoś pachołka, który : nie okłamuja się nigdy. nie oszosędza. Wialka Ale i ten panująsy nad sobą Anglik, 
Aby się należycie wyekwipować na wy- j byi do tego stopnia nieprzygotowany do walki, į surowość dla samego siebie hartuja mn ducha, ;chcó zdołsł nakazaó sobie postępowanie odpo 
Prawą, Znowu sprzedał kawał ojcowizny. ik poduszki musiał używaó zamiast tarczy. deje siłę do walki » niesxczękciem i do poko- | więdnie do potrzeb, nie zawaze jost w stanie 
Sziachcio musiał mieć giermka, więc na*; Don Quichotte, pomimo że w tej przygodzie mania mieszcząścia, Rorkosg złudzeń, schlebia- i pokonać tęsknoty do ludzi, do żyeia społe- 
mówił sąsiada chłopa, poczciwego Sancho-Pan- utracił kawał zbroi i połowę ucha, zwrócił sią ;jących ambicyi lnb umie, nis ma nad Robin- ; Oznego, nieraz sapatrzy się w oceżn i dusza 
są do udziała w wyprawie. Przyrzekł mu zaraz do S:nchy z eapytaniem: ey +sonem władzy. Cokolwiek się z nim dzieja, j rwie mu się do kraju rodzinnego. Nie miał na 
uroczyście, że jak „za parę tygcdu“ podbije $ — Czy widział kiedy rycarza sławniejszego cokolwiek go spotyka, powodzenie lub niepo- ;to Ozksu w pierwszych latach pobytu na wy- 
jakie królestwo, to go zrobi gubernatorem, ți mężniejszego ? 7. _, | wodzenie, nin nważa się za człowieka wybra- |spie, ale później wytrwała praca pozwoliła mu 
może nawet królem. I, o dziwo, ten chłop o Pewnego razu z uniesień rycerskich nego, wyjątkowo męśnego, mądrego lub ono- ;na chwilę odpoczynku dla ciała i dla myśli. 
zdrowym rozsądku uwierzył, i w miarę prza: j wpadł Don Qaiohstt w melancholię. Postano- , tliwego. i ; Wtedy czuje, że wyspa ta jest mu jednak wię: 
stawania z Don Quichotte m, coraz się bardziej j wil dać niezbite dowody miłości dla Dalcyneji, — Niestety — gu — oóż w tem dsiwns- } zieniem ! Chce s niej uciekać. Buduje sobie 
l le, ja, Go nigdy nie zrobiłem $łódź i puszozą się na fale. 
leó z boleści i ną wzór Orlanda stać eę fmy:-;nie dobrego. Zrozumiałem, że na nieszczęście j niesie na skały, grozi rozbiciem. Ocalał szczę- 


zarażał jego waryaotwami. której zresztą nie znał. Umyślił więc albo osza- | go, żem postąpił Porywa go prąd i 
Cel wyprawy Don Quichotte'a nosił bar- „ dob rozu jasi 
dzo szlachetne tytuły: mial dawzó pomoo nci- | tem, albo teś, śladem Amadisa, „nie posuwając ; moje nie ma innej rady, jak wytrwałość w į liwio, ale błąd swój zrozumiał, przekonał się, 
śnionej niewinności, miał gprawiedliwość zapro- {się do szaleństw głośnych i szkodliwych, ogra- £ pracy. pi k i i a ryzykowna wyprawa pragnień nis spełni, a 
wadzaó na ziemi, miał zdobywać królestwa, | niozyó się na westchnieniach, rarzekaniach i W innem miejsou nasywa rię budowniczym ; pozbawi go tego, oo z takim mozołem i cier- 
aby trony przywracać prawym władcom. Na- |jękach!* Po pewnem wahaniu zdecydował się własnej niedoli, zastanawia się nad wielką li- | pieniami ochra”iał — życia! Więc „przedsię - 
turalnie, łatwo się domyśleó, były to frazesy jna ostatnie. - A ę OŁbĄ wyjątkowo oiąkkich wad swoich itd. Giy ; wzięcia nie powtórzył, aby zaś nie mieć poka- 
z romansów poczerpnięte, ani zrozumiane, ani Zaczęło się od pięknej deklamsoy:, która go inni strcfują, dają rady, robią wrzuty, nie f sy, ukrył łódtę przed własnemi OCZYMA. 
odczute, bo skąd je mógł odozuć człowiek, ; mówiła o miłości dla Duloynei, o poświęcenia gniewą się, nia oburza, nie szuka usprawiedli- „ Robinson nie rwie się do bójki jak Dom 
który trwonił ziemię i nio nigdy poważnego ji o mękach. wiających wykrętów, lecz zastanawia się i py-; Quichotte, ale gdy trzebń bronić żynia lub 
nie robil? Z pod frazesów przy każdej sposo-| —- Chciałbym, aby łzy moje obfite przeveł- ;ta sumienia. | , | oda uaie stawaó mężnie. Umie teź wal- 
bności wyłazi ambioya, sarozumiałość, pycha |niły tem strumień, aby wostchnienin moje Don Quichotte do niczego podobnego żczyć o wolność bliźniego. Ale w tem do Don 
Rezultatem zaś wypraw są głupstwa, krzywdy wstrząały drzew tych liściem i gięły gałęzie! zdolny nie był, bo mie był zdolny do skupienia ; Qaichotte'a nie jest nia a nio podobny. W taw- 
jednostek, szkody ogólne. Rozbija na gościńcu | A niech to będzie dla świata dowodem, jak ducha. Człowieka, co prostem pytaniem wyra. tym wszystko z frsz:su się rodzi i na fra- 
spokojnych przechodniów, naraża ludzi swoją | straszne są moje cierpienia, jaka boleść śmier: | ził wątpliwość w jego niesłomną stałość dla Dul- į zasie sę kończy; Robinsonowi ohodsi o rzso, 
telua nurtuje mi serce, jaka raną rozpacz mio- }oynei, gromi i poucza wyniośle o swej doskona: fdo popisu nie ma pociągu. Nie uwata się za 
ta!.. O wy, drzewa, smętne i samotne, które łości — to mu nie przeszkadza zresztą nozu- | bohatera, nia wierzy ani w ozarodziejską po- 


uczył 


H 


Napastuje na drodze jakichś poczciwyoh 
kupców i keże im przyznawać, że Duloynea 
jest najpiękniejszą kobietą, a kiedy ci mie ro- 
bią tego z pospiechem, rzuca się ma nich, Wo- 
łając: „zwyciężę was, bo po mojej stronie słu- 
szność!* Ubrdało mu się, że mosiężna miseczką 
jakiegoś golibrody jest hełmem siynnego ryce- 
rze... z romansu, odbiera ją właścicielowi, upe- 
wniając, że mu się z prawa należy. Tak ozytał 
w książkach rycerskich, tak taraz bez myśli i 
sensu powierza. 

Biją go różni ludzie, pasinchy, pogania- 
cze mułów, oberżyści itp. To woale go rozumu 
nie uczy, bo nigdy nie jest zdolny dostrzedz, 
iż przyczyną nieszczęścia jago własue głupstwo, 
jego własna słabość. Składa zawsze klęski na 
fatalnośó, na wypadek, na czernoksięśników 
itd Kiedy po zaczepce kupców zmaltretował 
go jakiś brutalny pachołek, a litościwy wie- 
śniak odwiózł bezwładnego na ośle do domu, 
rysorg z la Manchy upewna: 

— Koń mi się potknął, gdym walczył æ deie- 
sięcioma najstrasznie,szymi olbrzymami! 

- Kiedy Sancho Pausa próbuje mu tłóma- 
czyć, że w walce z wiatrakami musiał uledz, 
Don Quichotte gromi go za maloduszną nie- 
wiarę 1 mówi: 1x4 

— Odgadłem istotną prawdę: oto ozarnoksię- 
¿nik Freston przemienił olbrzymów na wiatra- 
ki, aby mnie pozbawić sławy zwycięstwa zad 
nimi; nienawidzi on mnie, wiem 0 tem, lecz 
przyjdzie czas, że będzie musiał ustąpić przed 
potęgą mego miecza. i re 

Nie umie krytycznie spojraeć na siebie, 
zmierzyć zamiarów s dokonanemi czynami, nie 
umie wcale korzystać z doświadczeń przaszłości. 

— Niech pan powie — pyta Sancho, gdy nia- 

powodzenia szły nisprzerwanym szeregiem — 
ozy błędni rycerze zawsze tak są bioi, czy teś 
zależy to od pory roku, jak siew lub źniwo? 
. — Widzisz, mój giermku, zdarza się rozma- 
ieie, rycerze błędni przechcdzą przez klęski i 
nieszczęścia, ale też często wywalczają sobie 
tron i koronę, | 


przejąkł się i strachu swego nie tai. Niemniej, 
pozieweź wie, 1ż bronió się trzeba, śladzi nio- 
przyjaciela, gotuja się do walki, rozwała, a 
uderza wtedy dopiero, gdy trzeba było rato- 
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obroną na plagi, wraca wolność całemu zastę- 
powi zbrodniarzy. Byłoby bardzo Ż!e, gdyby o 3 ; i i ) : À ; ; ] ) z 
nie okoliczność, że ten rycerz © wiele częściej j będriecie odtąd jedynymi towarsyszami w wać żywej sympatyi dla pięknej pasterki, a tęgę dobrej sprawy, ani w niepokonaną moo 
bywa bity eromotnie, niż cdnoai zwycięstwa. | okropnej samotności, dajcie mi znać łagodny u | wśród nocy bezzennej marzyó 0 kasztelanca, wzniosłego duoła, więc nie lekosważy przeci- 
szmerem listków, czy obecność moja nie jest | pożądać jej przyjścia i wyciągać ramiona, gdy w Í wnika, nie rznoa się do walki na oślep. Gdy 
dia was przykrością? A ty, mój giermku, za-|[ progu stanęła pomywaczka z oberży. Gdy u- spostrzegł, że ladożercy odwiedzają wyspę jago, 
ony i wierny towerzyszu mych przygód, uws- | słyszał, e ktoś ma go ra mężnego i potęśne- 
żej dobrze na wszystko, co będę robił, ażebyś go, ale nie za najmężniejszego i najpotężniej- 
nie pominął żadnego szozegółu, gdy staniesz i szego, zawrzał gniewem, zwymyślał śmiałka i 
przed obliczem tej, dla której mię poświęcam. wyzwał na bój śmiertelay. Byłby pewnie i 
Rossinancie, ramaku mój szlachetny, przyjacie. Í siebie wyzwał, gdyby mu kiedy język {wie do- } 
lu i towarzyszu bitew, sojuszniku w walce z sadził w uwielbieniu, byłby przeklął jęsyk.. | SFansa zwyc.ęstwa. í i 
zastępami wrogów, druhu wierny w szozęściu frazesami z literatury romantycznej | Doa Q uchotte»wi wrócił w końcu rozią- 
i w niepowodzeniu, dzieliłeś ze mną los zly i Okręt się rozbija i Robinson dostaja się idok, wtedy nobaczył własas głupstwa i szaleń: 
dobry, a teraz — o wybacz mi — rozstać się; na wyspę bezludną, czyli traci warunki nor- jste — ale nie miał jub sił do życia. Zszedł 
z tobą muszę... Ten, co własną wolaość utracił, | malnego istuienia, pozbswiony zostaje pomocy, |ze świata bezpotomny, roztrwoniwszy ojcowi 
zwraca wolność tobie! O koniu, sławny przez: obrony, które zapewnia życie społeczne. Nie fznę, nie zostawiając po sobie ani pożytku, ani 
awe czyny wiekopomne ! Los cię srogo do-; znajduje w instytuoyaoh w pomccy b l źnich Í wspozanisnis. Robinson wraca do życia społe- 
świadcza, bo ci odbiera pana. Głdziekolwiek | tarczy przesiwko wragim siłom zniszozenia. I 
zwrócisz kroki swoje, poznają cią wszędzie iztu się ujawnia dobitnie, jakie przymioty, jakie 
uczozą, bo na czole twojem świecą twe onoty, | właściwości jego charakteru, jego umysłu, 
nie dorówna im ani Hippogryf Astolfa, ani j dają siłę do wytrwanie, do walk, do zwy- 
Frontin, ani nawet Bucefal Aleksandra — | cięstwa. o 3 j Don Qichotte'a stezął Robinson. Don Qai- 
szybkością i męstwəm wszystkich przewyż- Głdy po rozbiciu, niebszpieczeństwo na-fchotte w łatanej bibułą zbroi, na wynędzniałej 
SZASZ. | tychmiastowej śmierci minęło, Robinson zna- |ezkapis, wycieńczony waryactwami, zdenerwo- 
Skończywszy przemowę, rycerz postana- |lazł się na skale nagi prawie, zmęczony, bəz- |wany romansami, zdemoralizowany wizyami, 
wil dokonać szeregu manifostacy:, 8 to w celu | bronny, głodny, a niebezpiaczeństwo groziło z | myślący o stawie i podboju królestw fantasty- 
podniesienia dncha w sobie i w anchv, | ksżdej szczeliny, wyglądało z xa każdego joznych, — a naprzeciwko wytrwały, rozważny 
oraz stwierdzenia dowodami miłości swej i po- | krzaku. W dali, wśród wzburzonych fal mor- } Robinson, z ciałsma i duchem zahartowanym w 
święcenia dla damy serca. skich, zaczepione o skałę, wisiały nad przepa- | twardych mozcłach. 

— Podrę na kawałki moje ubranie, poroz- | ścią wodną szczątki okrętu. W szczątkach 
rzucam na rozmaite strony części mojej zbroi, | tych znajdowały się skarby, które mu zostąć 
rzucę wię głową na dół w przepaść i uczynię | mogły w spośoiźnie po utraconym bycie spo- 
tysiąc rzeczy iunych, które niewątpliwie wzbu- |łecznym, środki pracy, wygody, obrony — za- 
dzą największe zdumienie. bezpieczenie istnienia. Gdyby jedną chwilę 

Perswazye Sancha sprawiły, że rycerz |zmarnował był w bezczynności, na roxpaczy 
ani wielkiego rumaka nie strącił, ami głowy jlub w apatyi, byłby poniósł stratą niepoweto- 
nie rozbił. Natomiast wydał odezwę do Daloy- | wacą. Ocalał, bo się nie oddał jałowemu bia- 
nei, równie czułą i gorącą, jak przemowa | daniu nad niedolą, bo nie pooieszał się dekla- 
pierwsza i tak samo z frazesów romansowych I macyą o ogromie nieszozęści8, bo nia powie- 
skleconą. ` dział sobie nigdy: „gorzej być nie moža“, 

Takim jest najgłośniejszy bohater litera- Nie straciwszy nic CZASU, Uratowąwszy 
tury hiszpańskiej W duszy jego znajdujemy | cały spadek po przeszłości, Robinson zaczyna 
dwa główne rysy: jest próżniak (Oerwantes | zaraz pracować głową nad objęciem sytuaoyi 
mówi to wyraźnie) i posiada żywą wyobra-|i dalszem jak najlepsze postąpowaniem. 
źnię. Kombinacya fatalna! Gdyby chciał i u-| — Położenie moje jest następsswem mojej | 
miał pracować, orytanie książek byłoby ma |lekkomyślaości i błędów, aby więc na lepszą 
szięchetnem uprzyjemnianiem życia, nie zaś muszę 


przyszłość zasłażyć, muszę być iany, 
zatruwaniem umysłu, mialby stosunek xe | być lepszy. 
światem realnym, z jego sprawami, prawami, Dalsze zastanowienie doprowadza g> do budowlaną ale wsi i öm 
wymaganiami, posiadałby w głowie miarę ij wniosku, i& przy ciętkich waruukach mowej | zaprosil Wydział krajowy właścicieli 
hamules. Gdyby przy próżniactwie nie był ob- 


egzystencyi musi wytężyć wszystkie siły, aby ji realności w wielkich miastach, profeso 
pzm ERO URE WRA EC E ZZA 


Wcpisrzjceio przemyni krajewy ! 
KUTEK NIEMOJOWSKIEGO! 
odznaczonych dwoma me am 
Binleży strecdz się przed ! 


spę, wzbogaconą owocami swej pracy. 
I teraz wyobreźmy sobie, że ma drodze 


LJ 3 * 

„ Czy może być spór, kto zwycięży: Don 
(aichotte, czy Robinson? Don Quichotte był i 
będzie bity, musi być bity, jak zawsze bezsilne 
such walst wo. 

„ „Don Qaichotte — to upadek. Robinson to 
siła i przysałość, Ale Don Q uiohottem być ła- 
two i nieraz przyjemnie. Szać sią Robinsorem 
tak trudno, jak trudno wejśó na zaczarowaną 
górę z bajki. Tysiące słabości właściwych lu- 
dzkiej naturze czyha na drodze; raz wabig, to 
znown straszą, mamią widmami zładaemi, po- 
kasują szczęścia, sławę i xgubę w przepaściash. 

Ludwik Str aszewicz. 


Co i o czem piszą. 
Do wzięcia udziału w ankiecis, która 
tw =esziym tygodnia obrądowała nad ustawą 
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4 
j majstrów rozmaitych kategoryi i przemystow” 


uniwersytetu, lekarzy, | prawn'ków. iśp a WĄ 
pełności pominął techuików, budswniosfi 


imających fabryki po wsiąck lub w m poli 
miasteczkach. Z tego powodu pisza GH] po, 
techniczna co nestępujs : Jest; 
Ten przykład najlepiej ilustruje, jak u Y soti 
technicy są na każdym kroku pomijeni i z j kie 
mną krwią to lekceważerie znoszą. Bo proszę 84 Ry 
wyobrezić, coby się to za gwałt zrobił, gdyby% taki 
do ankiety np. mającej wydać ustawę o poki] tów 
adwokaturze, wybrano nie już samych technik w p 
ale bodaj kilku. A techniey przyjęli wyrządźĄ jęda 
sobie krzywdę cicho; nawet jeden głos się nief wod 
niósł, a przecież ustawa ta po wydaniu kędsie | rio) 
obowiązywać i oni do niej stosować się będą HH wod 


| tylko pod jednym; tak samo puli go żądza ;zmu, bo ozuje, że pesymizm to przeszkoda, | części ogrodu k 


t wanturniczą wyprawą, w której spotykają goibo pociecha to podnieta, to źródło siły. Cała |szazą, a w niej 


wać oziowieke od męczarni i gdy zdarzyła się | kuchenny, 


ioznego lepszy i silniejszy, niź wyjechał, a dzie- | że pisali jakieś dokumenta za dyktandem Gost 4 
ciom i wapółobywatelom daje w spuściznie wy- | kowskiego, nie przeczuwając woale do czeg” 


omniejszych miast, | w podobn 
Ak dóbr | jałkowski 


| 


Najisźacom | najlepsom fródiam zakupu wzzelkiego rodzaj ngaplerśw ! przykarów szkalaych | kasesle- 
ryjnys%, oraa towarów wshkoćzących w sakras palsaia, jet akies 


m W, Niemejeyyskiege, Lwów, plac Maryseki B, Sozagółowe zaniki rossals mie 


sieli. Wydział krajowy powinien był bezwarunkóg kry, 


powołać do tej ankiety reprezentantów politechf] frau 
lwowskiej, Tow. politechnicznego wə Lwowie i É 0y - 
kowie, Tow. budowniczych we Lwowie i Krako pisrr 
Izby inżynierskiej, stowarzyszeń majstrów mu stąp 
skich, ciesielskich itp. ażeby mieć w komisyi 10 
fachowych, użeby znów nie wypadła ustawa HF] Rap 
jak dotychczasowe ustawy budowlane, przy któ towe 
mogą się dziać nadużycia a nie można prawie % legal 
zapobiedz, bo przepisy ustawy gą niewyrażae i 
Się rozmaicie tłómaczyć, Czy my musimy zaw 
być dopiero mądrzy po szkodzie? Spróbujmy * 
postąpić sobia po europejsku i do komigyi £ 
ankiet fachowych wybierajmy ladzi fsohowych, * 
których ustawy te są najżywotniejsze. *R 
końcu wzywa Gazeta techniczna skarz 


krzywdzonych, aby na jej szpaltach wypowi m; 
dali swe zdania w kwestyi nstęwy budowid E 
dla wsi i missteonek, skoro tego podozas anki 
ty uczynić nie mogli, 


Z iżby sądowej, 
Lwów, 9 listopada | 
(Oszustwo), a 

„ . Wozoraj rozpoczęła się przed sądem prl tnia, 
sięgłych sensacyjna sprawa. Oskarżonym i] Zółk; 
Fryderyk br. Głostkowski, młodzieniec 22 letfi 81 g 
z pewną edukscyą, który będąc urzędnikić) byę , 
manipulacyjnym Dyrekcyi finansowej, za pot) je ju 
o kwitów, wystawionych na imię nieżyjącej -~ 
już radcy apelacyjnego Balickiego, pobie [Waja 
przez 23 miesią^e w glównej Kasie krajo wej P dni; - 

200 zł , a więc razem zdefraudował sumę 4600 © 
. Defraudacyę tę odkryto w głównej Kal tkiej 
w jesieni roku 1897, lecz nie zdołano wyślć|%6b 


ęziony ma wyspie, j] dzić jej sprawcy. Dopiero przypadek w maju Dl jek + 


naprowadził na j*go trop. Oto przy piantowat!| lajsz 
gó lu kolejowego na Podzamczu, z0 ùent 
leźli robotnicy zakopaną w ziemi puezkę b | iwni 
i rczmajte dokumenta urzędo””| wiad 
Oddali wigo tę puszkę policyi, która po rozp/| Weale 
ananiu jakości dokumentów, powiadomiła | Welk 
wszystkiem  Dyrskcyę finansową. _Badabl|ką o 
wykazało, że papiery sohowane w puszóń. 
są podrobionymi dokumentami emerytalny” Wyq, 
na imię Baiiokiego. Znajdowały się między 0 lam: 
mi przygotowane na zapas kwity z pieoządii 4, gat 
obszaru dworskiego Łopuszna, poświadczają 3, ore 
go, że Ów Balicki jeszoze żyje. Znaleziono tats tory, 
brulion kwitu, pisany ołówkiem a pismo 29 tkieg, 
tym brulionie było pismem Głostkowskiego. Uran 
W ten sposib dostała władza w rę ' - 
klnoz do rozwiązania zagadki. Dochodząo PO tuyo; 


cy 
R pr 


a kwity usunął. | „Tow 
„ W papierach znalezionych w puszos zná) ion y 
duje się na jednym dokumancie na boku nó U 
tatka, że się pensyę Balickiego zamyka, widó”'! 
cznie wigo Grostkowski zamierzał umrzeć wf” 
szcle jako radzca Balicki, a zmartwychwstś 
jako inny emerytowany radzca apelacyjny, © 
spis tych rałzców na osobnym papierze sobić | 
sporządził. ! 
sledztwo wykryło także inne ciekaw. 
szczegóły. Mianowicie służąca pp. Gostkowskiob! > 
przesłuchiwana w śledztwie zeznała, że młodi “bre 
Gostkowski, zimą i latem ozęsto w nocy d’: 
ogrodu wychodził, kazał się nawet budzić * * lių 
nocy, a na wycieczki te bral ze sobą sieka’ "sgio: 
n „który potem przynosił powalený famo 
lotem. Widocznie chował w tej puszce zde’ sier 
fraudowane pieniądze i od czasu do orasu br® kar: 
ich część na bieżące wydatki. za 
Przesłuchani tąkże w śledztwie bliscy zn”, lony 
Sali 
k Ó8) 


b DOR 
T Owe) 
aici 


jomi (łostkowskiego pp. Ringa i BKorman™ 
których pismo figuruje na fałszywych kwitaob 
Balickiego, zeznali mniej lub więcej stanowcze” 


one mogą byó użyte. 
Rozprawę prowadzi radrca Oleński, oskarźe _ 
prokurator Karanowicz, bronią pp. adw. Dwer h 
nieki i Grek. Część rozprawy odbywa się ts 4 
eN 

| 


nie, (rostkowski jest bowiem  równocześn! Ę 
oskarżony o zbrodnią zgwałcenia. i 
Oskarżony nie przyznaje się do winy”, 
Upowinda, że ową puszkę skradziono mu je” 
szoge dawno, a jak się do niej dostały ow® 
papiery, kto ją w ogrodzie zakopał, to wytłó” 
maczyć nie jest jego rzeczą. Nie przypomine 
sobie, czy kiedy pisał brulion kwitu dla B®” 
lickiego, a kategorycznie przeczy, jakoby kie” | 
dykolwiek dyktował kwit Rungemu lub Ko” 
manowi. Siekacza używał do odkręcania śr%” 
bek przy rowerze. Opowiada, że pieniędzy 40 
starczsły mu ciotka i babka, że zresztą WJ M 
datki jego nie były tak znaczne, jak to przed” | 
stawia R * osią a i 
Przesłuchano dotychczas dopiero 5 świsć. 
ków. Szef biura rachuukowego = fuxusow 
dyrekcyi Bielikiewicy nadradua Kiasik i 5% 
syer głównej katy krajow j wyjaśniali apo. 4 
wypłacania ponsyi emerytcm Z wyjaśnić 
tych okazuje się, Że s powodu braku sił prsy 
wypłatach pensyi gręstokroć nie można 2% E 
wy wać Wszystkich najdrobniejszych ssodków > 
ostrożności 1 defzaudacye są łatwo mokliw i 
Przed kilka laty n. p. dopuścił się mal watki, 
Ao jak Vag it niajak 
równieś urzędnik manipulacyjuy: 1 
Jako dalszy świadek stanik Komisar i 


wj Policyi p Łysakowski i opowiadał szczegóły 
Wykrycia przestępstwa. r 
Niezapreysiętory świsdek Rauyv, sluchac 
politechniki, naibl ż:zsy przyjaciel Gostkowskie- 
KO, przysneje, że pismo na niektórych kw tach 
Jest zupelnie podobne do jego pisma. nie mośe 
Gotje jednak stanowozo rrzypomnieć, czy on 
kiedy piseł te dokumenta. Ta okoliczność, że 


yw 
184) 
G 4 


U 
j 


a O Ruuge, teohnif, nie moke sobie przypomnie: 
by 4 takiego szczególnego faktu, jak pisanie kwi- 
oki tów, który mu przecież powinien był użkwić 
mik] w pamięci, jest bardzo zastanawiającą, to tek 


d jeden z sędviów przysięgłych, jakoteś p. prze- 
def] wodniozący, p. prokurator i p obrońca Dwer' 
sie T tiori dają wyray swemu zdz wieniu z tego po- 
ią FĄ wodu. Dodać trzeba, że p. Rusnge był po wy- 
4 kryciu sprawy oskarżonym o współwinę w de- 
fraudacyi Grostkowskiego, gdyk czterej xnaw- 
oy pisma oświadczyli stanowozo, że to jego 
Pismo figuruje na kwitach. Potem jsdnak od- 
siąpiono od oskarż*nia p. Rungego. 
|. Tylko na jednym dokumencie rozpoznaje 
ange swoje pismo, mianowicie w księdze kon- 
wej i przypomina sobie, śe pisał wtedy z po- 
leconia Grestkowsk'ego. 


5033 
iR 


id Rozprawa trwa dalej. 

zaw u 4 

ny f Nowy Sącz 8 listopada. 
yı (Rozruchy antisemickie ) 

h, Dziś zapadł wyrok w procesie o rozruchy 


{Y Klęczarach. Dwudziestu sześciu oskarkonych 
a i skazano ra ciężkie więvienie od 14 dni do 8 
»0w miesięcy, jednego na 5 dni arsszta. Trzech 


vle oskarżonych uwolniono. 
ank 


| 


Kronika. 


Lwów 9 listopada, 


Namiestnik powrócił do Lwowa. 
Prezydent dr. Małachowski powrócił z Wie- 
prinia, Bawił tam w sprawie rampy kolejowej na 
na ałkioewskiem i w sprawie uwolrienia od podatku 
:lefS1 domów, które ze wzglęłów zdrowotnych mają 
ai kit być zburzone. Rezultat tych zabiegów zakomuniku- 
pot] je jutro na Redzie miejstiej. 
ją ceb Raut u prezydenta miasta na cześć przyby: 
bief|wającego do Lwowa Jerzego Brandesa, odbędzie się 
rejfjdnia 19 bm. 
0007,  Nieporządki w centrali telefonicznej. W lwow- 
Kas Skiej stacyi centralnej telefonów odczuwa się brak 
wys œb, któreby potrafiły obsługiwać abonentów tak 
aju Plak to być powinno, a więc przedewszystkiem jak 
wal | lajszybciej łączyć telefon z telefonem, skoro abo- 
ų zd lent tego zażąda, Tymczasem dzieje wię wręcz prze: 
ę b |wnie. Na sygnał dany telefonem abonenta, odpo- 
dow’ Wiądają ledwie za dwie lub trzy minuty, a czasem 
rozp | Wcale nikt do telefonu nie przychodzi Powoduje to 
ila „|Wielką stratę czasu, na którą zarząd telefonów nie 
zdab'| ha chyba prawa narażać swych abonentów. 
EZ Na konkurs dramatyczny, rozpisany przez 
Iny] Wydział krajowy, nadasłano cgółem 685 prac, s to: 
zy Pl Tamatów 11, komedyj 12, dramatów histsrycznych 
osę”, sztuk 18, sztuk ludowych 6, dramatów ludowych 
ają | oraz jeden obraz dramatyczny, jeden obraz bki- 
taaa toryczny, jeden obraz sceniczny z Życia ladn miej- 
o wikięgo i jedną trylcgię historyczną. Termin kon- 
o. | turg upłynął 31-go października. 
ro” Członkami Rady nadzorczej Towarz. wzaje- 
ą3 r 


ył 


ads | 


Konkursa rozpisują : Rady szkolze okręgowe 


jStnobrzeski potznkuje rutynowanego pisarza dla 
|Gdaiała ksiąg gruntcwych z płacą 25 zł miesię- 


marnej z płacą 27 zł. 
Przeciw „Szkojnictwu*, 


roM" obecnie liczno grono nauczycieli, - zabrane na 
s Falnem zgromadzeniu jarosławskiego odłziała To- 
„Arzystwa pedagogicznego i wyrawł» oburzenie re- 


ja” | miał już co robió w tym sklepie. Podobnie po- 

y | Rpować powinni wszyscy nasi kupcy i przemy- 
C OWey, których niemal codziennie nawiedzają ro- 
> ,%ici ajenci niemieccy. Korzyści z tego są nastę- 
ące: język polski i narodowość polska nie będą 

ez Niemców w polskim kraju lekceważone, a fir- 
kaw? (Y niemieckie zagraniczne postarają sią o ajentów 
skich Olaków, a więc liczni rodacy nasi zagranicą znajdą 


nłodf bre posady. 
y d _ D.lsiejszy koncert na rzecz wdów i sierót 
zió © B literatach i artystach zapowiada się świetnie pod 
eka ędem materyalnym. Dzięki urozmaiconemu pro- 
glan) mowi, oraz zabiegom komitetu z Augustem hr. 
3 zde , Siem na czele, zdołano zainteres>wać szerokie koła 
| bre Warzyskie, skutkiem czego popyt na bilety, zwła- 
38 na miejsca pierwszorzędne był niezwykle oży- 
p 30% ony, Koncert odbędzie się jak to już doncsiliśmy 
mau , Bali Domu Narodnego. Początek o godzinie w pół 
ritgob © ósmej wieczorem. | 
weś Zniesienie postu. Linzer Volksblatt donosi, 
Gost A z powodu jubileuszu Cessrza, który przypada w 
czeg” $tek, Ojciec św. zniósł na dzień 2go grudnia 
*ykły post. 
karšto Pani Helena M:drzejewska, jak donoszą 
Dwet a amerykańskie, odnosi codziennie tryumfy 


g in nGrand Opera House“ w Chicago, a publiczność 
Jej występy zbiera się bardzo licznie. 
an Na cześć Wieszatiela. Jenerał gubernator 


winy’ legs o - grodzieńsko - kowieński nakazał zmienić 
ju Je” ilnie nazwę przedmieścia „Suipiszki* na „Przed- 

owe Mebcie Murawjewskoje”, a ulicę „Kalwaryjską* na 
paa u przedmieściu roskazał nazwać „Murawjewskg“, 
m 


— A 
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ych ubezpieczeń w Krakowie wybrani zostali i 


À ae w ze 


nie bez wiedzy ojea porozumiewała się z Korytow- 
akim w kaźni. Towarzyszyła ona Korytowskiemu aż 
do Hadikfalvy, gdzie się rozstali. Korytowski poje- 
chsł do Romnnii, a Matylda podążyła w kierunku 
do Lwowa. Lecz w Stanisławowie z okna wagonu 
spostrzegł ją policyaut gminny Kleinwishter i are- 
sztował mimo protestu konduktora, który podawał, 
że Matyldę pewien pan poruszył jego szczególnej 
opiece. Matylda ma być przystojną i romansowego 
udposobienia, a miewa zwyczej odwiedzać więźniów 
młodych i posiadających dobre meniery towarzy- 
skie, a nawet ułatwiać im komunikacyę ze światem. 

Straszne marderstwo. Z Załoziec donoszą: 
„Dnia 24 z. m dokonano morderstwa na osobie 
Ilka Barana, byłego nauczyciela w Litowiskach. W 
dniu tym powracał on wieczorem z  Załoziec do 
Hołobiey; w lesie, 3 klm, od Załoziec napadł go 
zbrodniarz i podstępnie zamordował, zwłoki zaś o 
39 kroków od miejsca zbrodni ułożył w lesie pod 
olbrzymią brzozą tak, jak gdyby zamordowany 
spał. Dopiero dnia 81 zm. owe zwłoki znalazła 
pastuszka Marya Nogasówna. 

Zawiadomiono o tem natychmiast sąd i żan- 
darmeryę. Komisya sądowa lekarska stwierdziła, że 
zamordowany miał w kilku miejscach czaszkę pę- 
kniętą i załamaną, nos zupełnie zmiaźdżony, oczy, 
widocznie laską w głowę wbite, 9 żeber złamanych 
a palce w kilku miejscach pokaleczone, najprawdo- 
podobniej pokąsane przez mordercę podczas zaciętej 
walki z zamordowanym. 


Żandarmerya rozwinęła energiczne Śledztwo i | być tak wytrzymała jak łapek. 


już po dwóch dniach naczelnik posterunku žandar- 
meryi w Założcach, Mikołaj Litwin, przy pomocy 
drogiego Żandarma Antoniego Olearczyka, zdołał 
odkryć, iż sprawcą tej ohydnej zbrodni jest Antoni 
Szczerbaty z Hołobicy, szwagier zamordowanego; 
Dnia 24 października byli obaj szwagrowie w są- 
dzie w Założcach, gdzie prowadzili proces o grunt; 
Szczerbaty proces przegrał i to widocznie było 
przyczyną, iż dopuścił się tak strasznej zbrodni na 
swym szczęśliwym szwagrze. 

W domu Szczerbatego znaleziono pokrwawio- 
ną bieliznę, oraz laskę, którą Szczerbaty wykłuł 
Baranowi oczy i zadał mu cios Śmiertelny. Szczer- 
baty do winy się przyznał. Osadzono go na razie 
w więzieniu śledczem w Założcach. E 

Proces Luccheniego rozpoczyna się jutro w 
Genewie, a zdajs się, potrwa tylko jeden dzień. 
Na rozprawie będą obecni przedstawiciele poselstw 
austro-węgierskiego i włoskiego. Z Londynu, Pa- 
ryża, Berlina, Wiednia i innych wielkich miast 
przybyło jaż do Głenewy wielu sprawozdawców 
dziennikarskich, E 

Spożyciem zębów grzzbienia chciała sobie 
zadać Śmierć niejaka Marya Kraus w Wiedniu, 
gdy za jakieś drobne przekroczenie została aresz- 
towarą Połknęła więc już kilka zębów grzebienio- 
wych, ale zauważono to i odesłano ją do szpitala 
ną kuracyę. 

Ze światła muzycznego. Pani Marcelina Ko- 
chańska zawarła z dyrektorem opery nowojorskiej 
w Metropolitan: House kontrakt na 60 przedstawień 
operowych, które mają się cdbyć od połowy listo- 
pada b. r. do końca kwietnia 1899 r. 

Na miejsce Hansa Richtera, który z powodu 
reumatyzmu w ramieniu założył godność dyrygenta 
koacertów filharmonicznych w Wiedniu, objął dy- 
rekcyą tych koncertów dyrektor nadwornej opery 
Gustaw Mahler. 

Cesara nadał złoty krzyż zasłagi z koroną 


paź Bzy wczorajszym wyborze uzupełaiającym: dr. | nadwornemu wiolonczeliście Henrykowi Ghiiafeldowi 
żyć | Władysław Kraiński z obwodu przemyskiego, Zdsi- |i śpiewaczce Amali Maternie, zaś kapelmistrzowi 
legó" R w Obertyńeki z obwodu żółkiewskiego i adw.| Feliksowi Mottlowi z Karlsruhe order Żelaznej ko- 
y **, * Roman Adamski z obwodu jasielskiego, | rony trzeciej klasy. . 


== Dwa stoły.” Z okazyi uroczysteści zaślubin 


Przemyślu i Bochni na kilkadziesiąt posad nau- ' księźciczki Pauliny wirtemberskiej x księciem von 
peielskich z terminem do 14 grudsia. — Sąd | 


Wied, odbyło się w zamku królewskim w Stutgar: 
dzie śniadanie „familijne,“ do którego zasiedli 
członkowie rodziny panującej, goście książęcy i obie 


Wie, a sąd w Dukli dyeteryusza dla nianipulacyi | królowe holenderskie. Jednocześaie w jednej z sel 

| (bseznych podano śniadanie t.zw. „marszałkowskie,“ 
| radykalnej gazetce, | na które zaproszono dygnitarzy wojskowych i ey- 
Rkalnjącej we wstrętny sposób wszystkich swoich | wilnych. Oto menu tych dwóch śniadań, wskazują- 
|Nzeciwników, a nawet tych, którzy nie chcą wprost | ce, że królowie mogą jadać „po gospodarsko,“ ale 
JRzyznać się do sywpatyi z tem pismem, — wystą- | ich geście — nie, 4 | 


Menu stołu królewskiego : 
Rosół. 
Wino czerwone z r. 1898 z góry Eilfinger. 
Ozsory peklowane z chrzanem. 
Jchanni berger. 
Kapusta bawarska z kiełbaskami. 
Berncastel 1884, z 
Gęsina pieczona. Kapłony pieczone, 
Heidsieck Monops}. 
Sery, owoce, 
Alicante. 
Menu stołu „marszałkowskiego* : 
Ostrygi, 
Sauterne. 
Zupa Windsor. 
Madera. 
Flondry, sog holenderski, 
Cles St. Jean. 
Comber garni z gałatą, 
Chateau Mouton 1893, 
Szampiniony w muszlach. 
Markobrunzen 1862, 
Bażanty à la Londonderry. 
Moć; et Chandon, 
Lody aranasowe. 
Alicante. 

Niezwykła kuracya. W bardzo niezwykły 
sposób udało się młodemu psychiatrze angielskiemu 
drowi Michea wyleczyć kilku hipochondryków. Wy- 
chodząc z doświadczenia, że nagły. przestrach spro- 
wadza wstrząśnienie nerwowe, chwycił on się na- 
stęprjącego sposobu: Oto siadał on każdego dnia 
przez jakiś czas przy biórku i pisał do swoich pa- 
oyentów anonimowe listy i karty, które jeżyły się 
od niesłychanych impertynencyi i obelg, Wściekła 
pasaya porywała biedaków, do których listy były 
adresowane. Z niezwykłą energią zabierali się oni 
do tropienia impectynenta. W miarę, jak coraz wię- 
ksze usiłowania nie odnosiły pożądanego skutku, 
wzrastał gniew pacyentów i dochodził z czasem do 
takiego panowania nad ich całym ustrojem meral- 
nym, że na myślenie o urojonych cierpieniach cza3n 


PRZEGLĄD z dnia 10 Listopada 1898. 3 
wpadł do pałacu królewskiego Fżołnierz perski i za-! Na targ dzisiejszy dostawiono wołów galicyj- Paryż 9 listogada. Ponieważ trybunał ka- 
mierzył się mieczem na króla Kreznsa. Działo się skich 766, węgierskich 3.963 i niemieckich | sacyjny rozpoczął śledztwo nad sposobem prze- 
to w obecności królewskieg> syna. Z rozdrażnienia ; 631, razem 6350 sztuk. Płacone za woły gali- ! prowsdzenia śledztwa w sprawie Dreyfusa w ro- 
i trwogi o życie ojca, a zarazem chcąc koniecznie : cyjskie lichsze lekkie 31—33, dobre ciężkie | ku 1994tym, przeto senator Constans oświąd- 
żołnierzowi powiedzieć, kogo chce zabić, krzyknął | 34—35, osobliwe 36—38, wyjątki —, za buhaje| czył licznym deputowanym, x którymi w ko- 

| 


głachoniemy niespodziavie: „Nie zabijaj, to Kre-ii krowy 20—30—82, wszystko na wagę żywą.| ry'arzu izby poselskiej rozmawiał o tem śŚledz- 
zug!* i w ten sposób odcyskał mową i such. i Teodor Romaszkan. |twie nad śledztwem, że zamierza za kilika dni 
' Twardy sen. Aleksander Dumas syn, siedząc | Sprawozdanie banku rolniczego. Lwów 9| postawić wniossk, aby takie sama śledztwo wy- 
kiedyś w Théâtre Francais na przedstawieniu je: | listopada 1898, toczono trybunałowi woienuemu, który. prze- 
dnej ze sztuk Soumeta, spostrzegł jakiegoś jegomo- Usposobienie niezmienuc, przeważa atoli ten-| prowadził sprawę Picquarta, albowiem ów Pi- 
ści, który speł w najlepsze, „Patrz — rzekł doko-| dencya słabsza, zwłaszcza ` co do żyta Wj] cquart — jak się dowiedział Constans — będzie 
legi po piórze — oto wpływ, jaki wywierają na | spirytusie  stagnacya trwa dalej, ceay Się o-| nebawem uwolniony z więzienia, z czego wy- 
publiczność twoje sztuki*. Nazajutrz Soumet z Du- | bniżają. j - | nika, ża niesłusznie był pozbawiony wolności, 
masem siedział w tej samej loży. Tym razem grano Dziś notujemy za 100 kilogramów loco Lwów: | czyli, że trybunseł wojenny postąpił co naj- 
jakąś sztukę Dumasa. „Patrz — rzekł Soumet, | Pszenica got. 8-90 do 9'10, nowa lub na termina | mniej — lekkomyślnie. 
wskazując na jakiegoś jegomeści, który drzemał w í 000—000, żyto gotowe 760 do 7:75, nowe lub na Damaszek 9 listopada. Cesarska para nie- 
krześle — i na twoich sztukach ludzie zasypiają“. | terminą 0.00—000, owies obroczny stary 0.— | miecka pzyjmowana była przez ludność z wiel- 
„A przepraszam! — odrzekł Dumas — to ten sam i 0.00, owies nowy gotowy 6'40—660, jęczmień |kim entuzyazmem. Przed południem zwiedził 
jegomość, który wozoraj zasnął na twojej sztuce i.. | pastewny 5:75 do 6'25, jęczmień browarniany 675 | cesarz maczet omajadów, grób Saladyna i inna 
dotychczas nie może się obudzić. do 7'25, rzepak 11'— do 11'25, Inianka0.— dofrzeczy godna widzenia. Po poładniu był cə- 
Powłosę nleprzepuszczającą wody można | 0*—, groch pastewny 5:75 do 6'25, groch do go-|sarz na rewii wojskowej, poczem beduini wy- 
otrzymać według podania Baumatertalenkunde w ten | towania 6.95 do 9—, wyka 0— do 0'00, bo-| ksna'i dziki, fantastyczny manewr kawalerzy- 
sposób : 6 litrów prochu z gaszonego, dobrze prze- ; bik 0.00 do 0-00, hreczka 0'00 do0*—, kukurudza |cki. Wieczorem odbył się obiad galowy. Mia- 
sianego wapna mięsza się z 1 litrem soli kachen- | nowa na termina 5'20 do 5'50, stara 5'80 do 6'20 | sto było iluminowane. 
nej i 4 litrami wody i gotuje się, zbierając two- |; chmiel nowy za 56 kl. 70— do 120:—, koniczyna |] || EA DONE 
rzącą się pianę. Do tej mięszaniny dodaje się 250 ; czerwona 48— do 55'—, koniczyna biała 85:— do HOTEL IMPERIAL 
gramów ałunu, 100 gramów sproszkowanego wi- | 45'—, koniczyna szwedzka —*— do —'—, tymotka ee hotel. ka -REJPE 
tryolu żelaza, 150 gramów potasu i tak dużo miał: | 17:— do 20—, spirytus paritas Tarnopol gotowy Form zędny > ge woal jp a wad 
kiego piasku lub popiołu drzewnego, żeby masa | 16'75 do 17:—, spirytus na terminą 14— do rów — ulica Trzeciego Maig. 
dała się jeszcze pendzlem rozcierać, Powłoka ta ma | 14.50. Przyjechali dnia 9 listopada. W. Kopecki z 
Jarosławia J. Haberfeld z Oświęcima, Ed. Herget 
z Berna Dyr G. Romer z Krakowa. J. Tabiński 


$ Z targu zbożowego na Kleparzu. 
z Nadwórny. F Grab z St, Kallon. X. Freudiger 


Kraków 8 listopada, 
Na dzisiejszym targu na Kleparzu ruch i po- 

iz Budapesztu A. Janieszewski .z Królestwa Polsk. 
H. Hirschberg z Łodzi. 


kup na zboże były słabsze, niż dotychczas, gdyż 
ż dedyee miejscowa w miarę jak wskutek swięk- | 
niż człowiek dla urzędu. szających się dowozów zaofiarowanie się Wzinaga, nr A 
Głupiec uczy się doświadczenia na sobie sa- | staje się mniej skłonną do kupna, a wywóz tylko HOTEL EUROPEJSKI. 
mym, mędrzec korzysta z deświadczenia innych, l po cenach zniżonych jest możliwy. Pomimo to wła- ALBERT SZKOWRON. 
Jedną tylko sztukę posiadać musi mistrz dy- ściciele zbcża mnie łatwo godzą się na ustępstwa i Lwów — Plac Maryacki. 
: Przyjechali dnia 9 listopada. J. Heim z 
wogóle ba.dzo | Wiednia. Z br. Brunicki z Lublińca. J. Teltgch 
z Btanieławowa. O. Sala z Wysocka, F. Rudolf z 


plomacyi : mówić dużo i nic nie powiedzieć, dletego ceny tylko nieznacznej doznały zniżki, wsku- 
Jeżeli ktes zwraca mię do twego „dobrego tek tego jednak obroty były dzisiej 
serca,“ bacz, czy nie ma na myśli twego „słabego : ograniczone. ) 
rozumu“, E , À Placono: pszenicę białą 9,25—9.46, czerwoną | Monastersysk. R. Tomżyński z Krasiczyna. E. Reh- 
Nierapomnianemi pozostają tylko usługi, któ- 9,25—9 70, żółtą 9.20—9.70, żyto n, 8.25 —8.60, berger z Czerniowiec. V. Ostermayer z Bodenbach. 
reśmy oddali naszym bliźnira, | jęczmień browarny 6.75 do 750, na krapy|j ———————-————..LQ2L 
— 6.25 do 6.50, owies n. 6'25—6'60; rzepak 11.25 HOTEL FRANCUSKI 
Repertuar teatru hr. Skarhka. Dziś we środę : do 11.80, konios czerwony —.— do —,—, biały we Iiwewie, plso Maryncki. 
po raz pierwszy „Zazdrośnica*, komedya w 3 aktach | —— do —,— zł, kakurndza 0.00—0.00. Wssyst- W nowym sarządzie, zupełnie odnowion 
Aleksandra Bissona. We czwartek „Gejsza“. W pią- | ko sa 100 kilogram. CY ŒE zany Sa d 
Z e sa 8 » d « « . ; e 
tek „Zazdrośnica”, W sobotę po południa „Damy Bank galicyjski dla handlu i przemysłu Przyjechali dnia 9 listopada. Hr. Rostworow- 
pa z Hrehorowa. K. Wiktor z Zarszyna. T. Oża- 


$tan pewletrza, T. o g. 8 rano -+ 1, w pł. 
-+3 R. Bax. 776. Spada. Pochmurno. 

Z aforyzmów jesiennych. 

Lepiej, aby urząd był dla człowieka za mały, 


i bazary“, komedya w 3 aktach Aleks, hr. Fredry, = 
rowski z Strzałek, Filip Blatt s Krakowa. M. Trec- 


wieczorem „Gejsza“, W niedzielę po południu „Ma- $ pry i 
iTelegramy P rzeg lądu. ci z Węgier. P. Winnicka s córką z Turady, P. 


dame Sans-Gene“, komedya w 4 akta:h Wiktoryna 
Sardou, wieczor Gejsza*, W iedziałesk „Z : : x 
droli at 0 E PT EAE W Londyn 9 listopada. Zbrojenia odbywają Dwerniccy z Schodnicy. W. Kionka z Wrocławia. 
A s m ZA GET: liwo.. J- Pinner z Berlina. T, Narzymowski z Okocima, 
e się ze zdwojoną energią. Nie ulega wątpliwo-, T Be Pesztu L Bill s Wiodni 
Lit t a t k ! ści, że cała siłą morska Wielkiej Brytanii ma Senermann z tesziu H. Orio s wieotma, 
A eratura d Sz 4 Blo | być postawiona na stopie wojennej. Komen- : > o e 
nBławatek', kalendarzyk posiadający już usta- | dant wojsk lądowych w okręgach - zachodnich | RADESŁANE. 
T ref =D peń, ukazał Się W druku na | janerał-poruoznik Sir F'orastier Walker OtTEY- ! Rąbryka ta nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze też 
dla oka pfodstuk a o a jot iope, see gi a 6 ojącyoh. W | ma na nią ra siebie Śmdzej odzowiedsialności. 
, = , "OD. ni EP R s kinia 
watków. Wewnątrz oprósz zwykłej części informa- ( Devonport lekka eskadra przygotowana jest | Otwarty został we Lwowie, ul. Hetmańska 1. 6 w 
cyjnej, znajdujemy bogaty dział literacki, zaczyna- ' najsupełniej od odpłynięcia i ciągle bywa je-: domu Wnego pana Stroh 
jący się ślicznym wierszem Gawalewicza „Do mło- | szcze wzmaocnianą świeżymi statkami. Nawet Instytut de ntystyczny 
dej matki“, poczem idą prace: Leopolda Móyeta, ! najstarsze okręty nadbrzeżne i portowe w po- składajacy sie z kilku oddziałów, w których dantyści i 
Asnyka, Pola, Tetmajera, Eatei, Zapolskiej, zonet ; spiechu zmienia się o tyle, by mogły być u-, dentysiki wykonają: plombowanie wedłag -ijsowayiij 
„Ostatni poranek“ i wiele innych. Dział inserato- i yte na psżnem morzu i dałączons do eskadry ; zasad nauki, wyjmowanie zębów bəz bolu, przy miejsco- 
wy wreszsie, bardzo obfity, jest doskonałym prze- wojennej. Admiralicya zatupuia w wielkich. wem zvieczuienin lub też przy uśpieniu, obtaratoty przy 
wodnikiem dla peń, wskazującym uczciwe pierwszo- : miastach portowych okręty transportowa dle Ho wm podniebienia, wstawianie sztu- 
rzędne firmy z przyborami tualetowemi, z przedmio- jprzewozu węgla do stacyl zamorskich. Rząd , Tamie leczy sie choroby dziąseł i jamy ustoej. 
tami luksnsowemi i praktycznego użytku, zawiera kontrakty na wielkie dostawy dla woj-| Dia prowiucyi zaprowadzono tę wygodę, . 
* Stanisław Bełza. „Nad brzegami Bosny i Na- iska. Kilka drienników oświędcza, że zewzgię- że eraen poh przoigie, złamane itd. zęby sztuczne 
u | = + s s 5 3 TGperuje sie : 1 
renty A fa sig zę Nakle Gebore i Wolffa. dów patryctycznych zachowują w. tajemnicy , "Pera E t wariy przez caly daii. 
Baiak pong, Laa Aa A Laaa w ae Deje a zamienią il WaS a aa l E AE SEA T 
; 3 ne gdrówkach prasą w niczem nie daje zt , =. = 
nie szukają wyłącznie lekarstwa na nudę, ale pełni dome jej są inne powody mobilizacyi, oprócz Dr. STANISLAW ZABŁOCKI 
zapału i miłości do wszystkiego co piękne, wchła- ; nie załatwionego w zupsłaości jeszcze KAtA!- przeniósł się do Lwowa i ordynaję nrzy ul. Syźrstue 
niają w siebie wrażenia, a następnie dzielą się gn x Francyą. skiej I. 34 IL. piątro od wpół do 12 do wpół do 1 i od 
niemi umiejętnie s czytelnikami, Pan Belza zwie- | Paryż 9 listopada. Zachłanność S'anów 8 do á po poładaia m) oj 
dził już, jeśli nie pół świata, to w każdym razie Zjednoczonych, żądających cddania im całego w chorobsch assa, gardła, uszu i piersi. 
pół Europy, a wyniki swoich spostrzeżeń i wrażeń : archipelagu wysp filipińskich, moża jeszcze do- | 
ałożył w całym szeregu dzieł więcej lub mniej prowadzi do zerwania obrad komisyi pokojo: ; 
obezernych i wyczerpujących, z których wiele do- : wej, W takim razie musiałaby nastąpić jnter- | 
czekało się dwóch i trzech wydań i które znajdują ' wenoya mocarstw pik, zp z czego we-| 
ag p Sa ez czytelników, wd gp ow i may szy * wej A $ porus mogloby | 
a w. Spomniesia z podróży po Dosou; wyniknąć poważne niedezplieCzenstwo nawet) 
i Hercogowinie, skreślone „bacwnie i dające plasty- | dla stosunków enropejski ch. Delegacya amery- | 
Ee pojęcie o danych miejscowościach. Autor nie- i kańska w komisyl pokojowe) Nor nila taką 
fce ąz ale także = wybrać -r propozycyg, ag ona en. a Lá tej ' 
Czniejgze, & przytem mnie zadawala g ie: tan eanotzoża prze r zz i 
się samym opisem nat, n tafito maluje zwy- í a lod, Ta e bT aie nad Fik p'nami tę część | | cząc żadnej prowizyi. 
czaje i obyczaje ludzi, nawiązuje zręcznie wepo- ' ciążącego na nich dluga peństwowego, która; IG” Kantor wymiany 1 oddział depozyty prse- 
sę. i rej lub wplata własne rozunowania ; według = ri r sd obróconą ra ; kiesiony do lokalu pertercwego w gm. beukowym. 
na tematy ciekawe. stała na pożyt:k archipelagu, a nie na cele — 
* Miladomości artystyczie. W numerze dwu- | państwa biszpańskiego. Dalesscya hiszpzńska 
dziestym dziewiątym znajdujemy ocenę tragedyi nie zgodzi się na ustąpienie F l:pinów; prze- | 
Sudermana nŚwięty Jen* skreśloną przez Zdzisława | wodniczący je] wystosował pismo do hiszpiń- | 
Art; dalezy ciąg artykułu: „Muzeum Mozarta i mię- ; skiego prezydenta ministrów, w którem oxnaj- | 
"W zaczynac tz: A w rr far ya! że Acc wa petey > Zae 
urgu“; p zory w* Wiednin*; agneriana  Ządać od smerykanńskiej SJISIego zastosowania 
przez Marbura ; „Nowości muzyczne” przez Stani- | się do psdpisznego pierwotnie protokołu poko- | 
g= Bersę ; RA —) pe > artystyczną t jowego, i że w sy tego aaen 0 m 
1 adany wiersz „ kulisami“ przełożony 2 me- |odmówi nowemu żądaniu Stanów zjednoozo=, 
mieckiego przez Rengawa. nych co do ustąpienia wysp filipińskich. Osta- 


a tecznego rozstrzygnięcia tej sprawy spodzie- 
SPORT. 


f 


mantor wymiany 
c. k. uprzyw. galicyjskiego akcyjnego 
„Banku hipotecznego. 
~ _7 7 kupuje i sprzedaje X. 
wszelkie papiery wartościowe 
= i monety 
po najdokładniejszym kursie dziennym, nie li- 


čałożony w roku 1853 
Dom bankowy i kantor wymiany 
pod firmą : 
AUGUST SCHELLENBERG i SYN 
we Lwowie ul. Karola Ladwika 1, 
Wyłączny właściciel Artur Schellenberg, 
kupuja i sprzedaje wszelkie papisry wartościo= 
we, monety i poleca 
PROME SY do ciągnienia 15 listopada 
1898 na losy węgierskie premiowe po zl. 450 


na całs i po 8 zł. na połówki 
Główna wygrana 150.000 wzg'edaie połowa 


wają sę dxiś lub jutro, gdyś właśnie nadsszło 
Z elegy” „asi piano, y Ai Sr 4 ,| oraz na 39%, losy zakł. kr.ziem I em. po 2 zł, 
NAE ostatni erykańskiego w te | 

Wyścigi konne w Wiedniu. Zjazd październikowy. - K 4 pny BE — ar e 8g ! i Główna wygrana 45.000 zł. 

Dzień pierwszy 15 października. Handicap | Peryż 9 listopada. W sf:rach poselskich | Wydawnictwo gazety losowań „Nadzieja,“ prenume- 
koni dwuletnich, nagroda 5000 k. zwycięzcy, 700 obiega pogłoska, że Salisbury postanowił pro- | "22 11 kasko mi zzo 0 
k. drugiemu koniowi, meta 1000 m. Zapisano koni klamować bez ogródek, w formie jak najbar- ; Sq ma 
31, biegało 18. Br. Z. Uechritza „Deaf & Damb* dziej stanowozej i bezwzględnej, protektorat. o 7% 
po Master Kildare od Pity the Blind (54 i pół. k.) .. : WA Wap Lwów 9 listopada. (Z Izby handlowej). i 
TE J Anglii nad Egiptem. Niektórzy posłowie przy- | Akcye sa urtuke: Kolej gat. Karola Ludwika 20 
,hr. W, Forgacha „Szeszały* (55 k.) 2. Totali-: gotowują interpelasyę do ministra Dalcassó, z m. k. 209.70 do 2117). Kolej Lwowsko-Czern-Jagską 
zator 17:5, |; U . (z zapytaniem, 60 on zamierza uczynić na wy- po 200 sł. w. a. 299.50 do 29300. Banku hypotecznego pa 

Dzień drugi 16 października. Nagroda Kira- į padek, gdyby ta groźba się urzeczywistniła. | 200 sł. w. a. 872.— do 382.—, Akcys garbarni w Raeszo- 
lyne Handicap, 5000 k. zwycięzcy, 700 k. drugie |" Paryż 9 listopada. Figaro donosi, że x po- j wie po 200 sl w, a 305. do 213 Tow. hadom ws 
mu koniowi, meta 1000 m. Zspisano koni 26, bie- | lege»ia trybunału kasacyjnego skonfiskowaco Przemysła po 200 zł. 202.50 do 211.09, 
galo 11. Br. Z, Uechtritza 4L „Bogdane“ po Wai- | rozmaite papiery u oród, któve utrzymywały ; Listy zastawne za 100 zl: Banku hipot. galic. 
senknabe od Messalina (64 k.) 1, hr. L. Trautt- j stosunki x Kstsrhazym; w ten sposób obfita ' B proc. loa, w 50 lat a 10 proc. prem. 110.00 do 110.70 
mannedorffa 4l. „Zsittya (48 kg.) 2  Totalizator korespondencya Esterhsey'ego dostała się doj 4 Fow mon e. Are r o A 4 aia 
16:5. — Nagroda Kehlenbergu, bieg z płotami, | rąk trybunała kasacyjnego. lg ist 150 98 do 181.60. Banku kraj. 4 proc. los. w 57 lat 
20000 k, zwycięzcy, 3000 k. drugiemu koniowi; | Aurore pisze, że wskntek tych zarządzeń 98.00 do 98.70, Tow. kred. gal. xiemskie 4 proc. (I awirya) 
meta 8200 m. Zapisano koni 62, biegało 5. Br. Ć. | trybunału wina Esterhszy'ego może być stano- | 97.30 da 98.00, 4 proc. los, w 41 I pół latach 975) da 
Uuechtritza 41. „Aga“ po Kisber óczesa od Analo- | wąyg stwierdzoną. Clemenceau zapawnią w, E*0 UR = wa, ć 


Qat, fand. propinacyjnego 4 pry, 


po prostu nie mieli. Dr. Michea, który podczas te- 
go odwiedzał swoich pacyentów, skonstatował, że 
coraz to mniej mówili o swoich dolegliwościach po- 
chłonięci w zupełności krzywdami, wyrządzanymi im 
przez niegodsiwego anonima. Dr. Michea zwracał 
eam ich uwagę na polepszenie ich stanu, aż kiedy 
zdołał ich przekonać, że im już nie nie brakuje, de- 


Walne zgromadzenie Towarzystwa łyżwiar- 
go odbędzie się dnia 18 b. m. na Stawach Pa- 
skich. 

Ząkulisowy sojusz. W Wiedniu wykryto po- 

jo teraz, że grupa Mauthuera, starająca Się u- 
e dzić za przyzwoite polityczne stronnictwo, nie 

„Jące nic wspólnego z tymi radykałami niemiecki- 


Kor 4 


'rgod” | którzy chcieliby rozbić Austryę, lecz owszem | maskował się ostrożnie , jako autor obelżywych 

iad: tsująca się zawsze austrysekim patryotyzmem listów, przekonując w ten sposób pacyentów swo- 
"wej zedstawiająca się Koronie jako taka, która jest ich dowodnie, że potrzebowali tylko zapomnieć o 
g 


Plna objąć rządy w Anstryi, — że więc ta gruza | SWyCh cierpieniach, aby je zupełnie usunąć, że one 


i „sób tthnera potajemnie płaciła eubwencyę dzienniko- | zatem były tylko urojone, : ; 
p jeń Wolfa Ostdeutsche Rundschau, Jeżeli to się Oto pierwszy przykład leczenia kypochondryi 
pr prawdą, to grupa ta zostanie na zawsze |£4 pomocą gniewu. Daleko więcej mamy przykładów 
Pho” beo sfer decydujących w Austryi skompromi- | leczenia za pomocą strachu. Wiadomem jest, że o- 
ÓW Ming, soby cierpiące na histeryę, epilepsyę, a nawet ren- 
gliwo: “h Ucieczka z więzienia. Konstanty Korytowski, | matyzm, doznawali ulgi, będąc przypadkowo ucze- 
s40! mowany w więzieniu śledczem w Stanisławo- s.nikami katastrof kolejowych, Co więcej, nawet 
Pi- m ął w poniedziałek wieczorem, podobno do | głuchota znajdowała lekarstwo w nagłym przestra- 


chu. Zajmującem pod tym względem jest opowiada- 
nie Herodota o synie Krezusa. Był on głuchonie- 
mym od urodzenia. Podczas oblężenia miasta Sardes 


ç „unii, Sprawa nabiera charakteru sentacyi, gdyż 
'ączkę ułatwiła mu córka zarządcy więzienia, 17- 
Matylda Dancewiczówna, a prawdopodobnie 


-a n oe 


[Jako pewną lokacyę kapitalów "e «= 


psiegazar e R m 


Listy zastawne Towaru. kredyt. zianakiego 
| owego 
seke hipoteczaeze 


gy l, p. J. Millera 4l, „Peterzell“ 2. Totalizator | 
83 :5. . pusrczozy na wolną stopę. 

. Dzień trzeci 18 października. „Nagroda To- Echo de Paris donos: z Talonn, że cała 
kio“, 5000 k, zwycięzcy, 1000 k. drugiemu konio- flota, franonska znajdująca się na morzu Scód- 
wi; meta 2000 m. Zapisano koni 6, biegały 3. PA-. gjemnem otrzymała wczoraj rozkaz przygoto- 
na C. Wocda 3 1. „Foth Park“ po Mergan od Fa- wania się do odjawdu, 


a naczelny wódz floty ł 


swym dz'enniku, że Picquart zostanie jutro wy: | 97.40—28.10, Bakowińsziego fand. propin 5 proc. 104.50 


do —,—, Kore, Banku kraj. 5 proc. (II emisyi) 102.30 de 
| vo 20 Kolejowe, 0 do 9823. P 
koroB 97 Q „ZO 

k się. r. z 1883 r. 9739 
koron s 1898 roka 94.80 da £6'50. 
Monety. Dukat cesarski 5.65 do 5.75 Napoleondo: 


krajowego 4 procentowa 
kraj. 6 proc. 104 0) 
93—, 4 poc. o 2% 


laigse 1. Br. G, Springer'a 3 l. „Gaspilleur* 2. To- admirał Fournier zostal powołany do Paryża. |9.562 do 963  Półimperyał 9-9 do 959 Rubel roryjski 


talizator 14:5. „Nagroda Abonnenta*, Handicap, | Wiedeń 9 listopada. Rada gminna przyjęta 
5000 k. zwycięzcy, 700 k. drugiemu koniowi; dla w csłości umewę tramwajową zawartą między 
koni dwuletnich, meta 1200 mtr. Zapisano koni 35, gminą a firmą Siem:n1 i Halske co do budowy 
biegało 9, Br. Z, Uechtritza „Chryseis* po Achiles tramwaju elektryczaego w Wiedniu. 

LI od Entziana (611/, kg.) 1. Pana Newmarketa : Kanea 9 listopada. Admirał rosyjski Skry- 
nLexi* (47!|, k.) 2. Totalizator 16 :5. 


Część ekonomiczna. PER żeby im do usunięcia się dopomog!'. 


„ Geny zboża. Wiedeń 9 listopada. Psze-| Ponieważ kryzys w sprawie kreteńskiej Już 
NICA na wiosnę 947—949; żyto na wiosnę przeminęła, wit do Włoch natychmiast dwa 
8'1%; owies na wiosnę 6'16—6'17 ; kukuru- bataliony wojska włoskiego. Dnia 7 b. m. po- 
na maj-czerwiec 4'90—4'93. Spirytus 17'70 , wieszono tu 5 Turków. Izmail basza otrzymał 
dol7'80. Tendencya wyczekująca. -` | rezkar, ażeby przyspieszył swój odjazd i za- 
$ Z targu na bydło. Wiedeń 7-go listopada. brał ze sotą resztę wojska tureckiego. 
e z TEE "ERROR a EEE L 


w Rstymnie wsadził natychmiast na okręt. 
W Hierapetra prosili Turoy 


Obligacye te kupujomy 


sprzedealemy nelkorzystniel 


A 


j ; Prey zamkni 
dłow prosił Szaka baszą, aby wojska swoje, 


sami Fran- | 


Sokal i Lilien 


, m 137 41 do 1235.42, 109 marek siemaieckich 68.75 
„do 5915. 


_Wledsń 7 listopada. Notowania wieczorne. 
ęciu giełdy popołudniowej stały 
akcye kredytowa na 353.12, węgierskie akoye 
kredytowe 884.—, anglobanku 15475, bankve- 
reiny 26450, unionbanku 29250, laenderbanku 
22425, staatsbahny 355.25, lombardy 68.75, 
eibethale 26100, akoya tytoniowe 122.75., rima 
268 25, alpizy 178.00, renta majowa 101 00, 


renta koronowa węgieraka 97.90, losy tureckie 
57.90, marki 08.93 rubie ——. | 
LIPS" Td" TPK E W Lr ZOWESNO WI 4 7%! Gin 1 17 LN 


B.ausłłsnssinaa 6 Boca P ne ke 
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- 
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REGINA 
POWIEŚĆ HISTORYCZNA 


przes 


JULIUSZA LERMINA. 


(Ciąg dalszy). 

— Oni odeszli? — pytał zdziwiony. — Dia- 
czego pani nie uwolniono ? | 
'— Ależ ja panu nie powiedziałam, że ich 
wypuścili na wolność. WEP ę 
« — (o to wszystko znaczy ? 

— Bardzo raniutko, jeszcze spałam , przyszli 
po ojca i dziadka. 

— Nio nie słyszałem. 

— Widocznie ma pan sen twardy. 

— I cóż im powiedziano ?- 

— Żs Fouobe po nich przysłał. 

— Fouche ? 3 | 

— No, tak. Nie zdziwiło to wcale dziadunia. 

— Dlaczegoż mnie nie obudzili? ~” Dlaczego 
mie zabrali mnie także? BA 

— Nie wiem. Może pan nie zna Fouchego? 

— Naturalnie! Skądże ja mogę znać takich 
ludzi... 10M 

Urwał nagle, miarkując, że mu się wy- 

mknęło słowo nierozważne. 

— Och! nie mam panu za złe tego obu- 


rzenia — mówiła Marcela z uśmiechem — 
bo... bo... 
` — Słacham. | 


— Bo.. jesli się pan tak otrząsasz na znajo- 
mość z Fouche'm.. to... zapewne nie pan.. ze- 
szłej nocy... i 

— Dokończ śmiało... nie ja zadenunoyowa- 
łem ojca pani i jego przyjaciół... To echoiałaś 
pani powiedzieó, nieprawdaż ? Rad jestem 
wielce, że zdarza mi się nareszcie sposobność 
wytłómaczania się przed panią; to posądzenie 
ciążyło mi na sercu, jak kamień... Spojcz mipa- 


Majątek 


we wschodn'ej 
s: 
Cena 35eł. 


łat istniejący 


handel sukna 


3 


pod Arms 


JAN WALLACH 1 SYN 


Lwów Rynek 33 
poleca się. 
Na I-em piatrze _ 
wklad sukna na 
KONFEKCYE DAMSKIE. 


1899 


p- Halicz. 


w 


Łyżki z alpaki 

yżki z k 

zł, 6:50, z chińskiego srebra zł. 14—, Ly- 

żeczki co kawy z 

skiego srebra zł. 5— 

Piotr Chrząstowskł, ha: del żelazny 

wa Lwowie, plac Kapitalny ). 1. (naprze- 
ciw Katedry). y 

4000 morgów, z czego 2700 

morgów dziewiczego lasu 


ni w Oczy i powiedz, osy ja wyglądam na Ju- 
dasza? © ap eei zj zywy 
ep Niv, nie. i 
— A więc, świadozę się sumieniem, hono- 
rem, że to nagłe wtargnięcie policyi zdziwiło 
mnie również, a może więcej nawet, niż was, 
Ja... ae A sią podejmować roli denuncyanta, 
szpiega.. Wolałbym raczej do końca życie gnió 
w więzieniu. | 
Wgłosie jego było tyle uczciwej szczero- 
80i, że przekonałby nawet największego swe- 
go wroga, ©. S ERA x spyn 
— Jakim-że sposobem -- pytała Maroela — 
znalazłeś się pan na tem zgromadzeniu, gdzie 
wpuszczano tylko tych, którzy świadomi byli 
hasła i pewnego znaku. ze 
Lorys otwierał już usta, ohcąc odpowie- 
dzieć, lecz nagle przypomniał sobie, że dla wła- 
snej obrony, nie miał prawa oskarżać pani de 
Luoienns, © 7 j | 
— Niech mnie pani o nic więcej nie py- 
ta — rzekł. — Proszę poprzestać -na mojem 


~ zam” 


słowie nozciwego człowieka... Ciekawość przy». 


wiodła mnie na to zebranie. Co zaś do ha- 
sła i znaków, dowiedziałem się o nich przy- 
padkowo. Czy waópanna jeszcze mi nie ufa ? 

— Dziądek mówił, że waópan ma twarz czło: 
wieke uczciwego, a ja zawsze wierzę w to, Go 
mówi dziadek. 


— Tak dalece, że gdyby dziadek nie był. 


mnie wziął w obronę.. : 
— Ja pana nie oskarżałam. 


„PRZEGLĄD s dnia 10 Listopada 1898. 


A ma ma imię? 
— Regina. . 
—= Czy to pańska siostra czy kuzynka? , 
— Nie, to moja narzeczona — odparł Loys 
poważnie. a 
„Temi słowy zadawał kłam  podejrze- 
niom , które się w głębi jego duszy zrodziły, 
a przeciwko którym hoiał bronić Reginę 
wobec Swiata. "OE a 
-Marcela klasnęła w ręce. 
Och! cieszę się bardzo, że taka ładna! — 
zawołała. ` | 3 $ 


"I . zniżająo głos, z komiczną powagą 
rzekła: © ~ i „tad w Elg 
. — Więc jest zagorzałą rojalistką ? 

— Tak, pani. 


— Niech waópan nie sądzi še ją za to po- 
tępiam. Byle się kraj kochało, to można mieć 
wszelakie przekonania i zasady. Dziądek nie- 
nawidzi Napoleona, pogodziłby się jednak z je- 
go rządami, gdyby Napoleon swoim geniuszem 
wojennym zdołał wygnać cudzoziemców po za 
obręb Franoyi. | 

— Słyszałem, jak to cówiadozał i przyznaję, 
ża mnie tem wzruszył do głębi. łe 


'>— Dziądzio tak pięknie mówi.. a i ojciec) mojego odnalazł. Ale teraz 


także, prawda ? 

— Największą pochwałą, jaką obdarzyć ich 
mogę, jest, że choć przekonania ich nie są mo- 
jemi, zapomniałem o tem zupełnie, gdy mówili 
o Franoyi. a JESZ 

'— To bardzo dobrze. Widzi pan, że nie je- 


2 La * 


zumie ? ` 


p 


` t jiadna księżna i glosem dźwięcznym, do śpiowu 


„— O! nie będę markietanką , niech się pan | ptaszęcia podobnym. Twarz jej delikatna, O 19“ 
nie boi; ale dziadek przyjmie może propozy- | sach drobnych, tchnęła taką szczerością, 
oyę, uczynioną mu przez Carnota i odda się! każdy musiał czuć do niej zaufanie. Lorys czy” 


do rozporządzenia intendentury, bo pan wie, 
że dziadek był jednym z wielkich organizato- 
rów armii. pod Jemappes, Fleurus, a także 
w roku 93, aż do 18-go brumaira. 

- — A jeśli dziadek wyruszy ? 

— I ja z nim pojadę. Cóżby on począł 
bezemnie. | 

-— (zy go waopanna tak bardzo kocha ? 

— Czy ja go kocham ? Ja mam przecie jego 
tylko i ojca na świeoie. di: » ET „day 
'— A matka waópanny? A 

— Nie znałara jej wcale. Bo to widzi pan, 
moja historya jest bardzo smutna. Ja jestem 


podrzutkiem. ` nę" 

— Wszak waópanna ma ojcu, dziadka, 

— (joa — tak, ale dziadzio nie jest moim 
dziadkiem  - jest mi czemś więc>j nawet, ale 


nawpół 


| martwą, w rowie. Byłam wtedy bardzo malutka. 


EE rodzonym. On to znalazł mnie, 


Zabili mi matkę, ojcies zginął bez śladu. Do- 


| piero potem, o wiele później, p. Carthame ojca 


jestem . bardzo 

szczęśliwa. Oni dla mnie tacy dobrzy ! 
— I zrobili z waópanny zagorzałą republi- 

kaukę '— rzekł liorys, dla odwrócenia myśli 

jej od smutnych wspomnień. DE S 

To wynikło samo przez się, ala przede- 

wszystkiem niech pan nie sądzi, że ja się zaj- 


Zaległo milczenie. Marcela usiadła przy | steśmy jednak tak wielkimi wrogami, jak pan | muję polityką. To rzecz ojca i dziadzi. Ja ich 


oknie, nie życzyła sobie widocznie dalszej rog» | dowodził. Wszak pan jest żołnierzem ? 


mowy, Liorys wszczynać jej nie śmiał. 


Lecz po chwili, nie patrząc na niego, spy- jw tej kampanii. 


tała glosem obojętnym: - 
ladna. Wszak to jakaś markiza ? 
— Wymieniła swe razwisko tak głośno, że 


wolno mi je-powtórzyć nie dopuszcjąc się zdra. | 


dy. Nazywa się: markiza de Luociennes. 


KALOSZE 


alpaki zł 3:25, z chit» 
—, uzin poleca 


P GŁÓW 


Dama, której pan towarzyszył, jest bardzo 


v- 


— Przyjąłem rangę porucznika, aby słażyć 


URE w M. 


Rzecz dziwna: zapomniał już zupełnie o 


swoich wahaniach ; obecnie wydawało mu się ' 


rzeorą najnaturalniejszą. w świecie bronió kra- 
ju pod dowództwem Napoleona, | 

— Jak to dobrze! Spotkamy się może.. 

— W wojsku?.. Co pani przez to ro- 


ORYGINALNE  . 


PETERSBURGSKIE 


apam e Niań ir AAT e o 


: Wels 
dla GALICYI sR) | 


FEP: 


tylko kocham i dzłabym się za nich porąbać, 
jak żołaierz na polu bitwy. 
| + fPowiedziane to było z wielką prostotą i 
naiWnNOŚCIĄ. 
Teraz Lorys mógl przyjrzeć się lepiej 
Marceli; niź .wśród zamętu, ulicznej kłótni i 
bójki z policyą. Zachwyconuy był jej wdziękiem 
wrodzonym, wytwornością całej postaci, ` Śli- 
cznemi zębami, którychby się nie powstydziła 


7 a au 
man m amani dn an ana zp 


przez lekarskie powagi polecona u 


tal w pogodnych jej oczach, że mówi pre” 
wdę, że istotnie fanatyczką nie jest, 100% 
dziewczęciem o myśli swobodnej i kochające 
serduszku. ; 
-Nie była zalotną, als dbała widoczniś 
o swoją powierzchowność. Cieniutke chusteczkó 
skrzyżowana była zgrabnie na jej piersiao®, 
sukienka, pomimo nocnego pochodu, była Gzy” 
ściutka i świeża, a nóżki zgrabnie obute. 


Brak zalotności objawiał się w swobo* 


dnym zupełnie sposobie obycia z młodym oslo" 
wiekiem, z którym znajdowała się teraz sa 
na sam. Rozmawiała z nim tak. jakby to ozy- 
nila w obecności ojca i dziadka ; a choóby na- 
wet interlokutor był mniej delikatnym, m 
Lorys, nie znalazłby sposobneści do prawienib 
komplementów Blicznej panience. 

Jerzemu zdawało się, że ma przed sob$ 
siostrę młodszą, lecz rozsądniejszą od siebi6; 
która zaczynała juś nawet wpływ pewien T% 
niego wywierać, Ani mu w głowie były zaloty: 
Doświadczał tylko pównego zaciekawienis. 
Miał ochotę dowiedzieć się czegoś więcej o Je) 
przeszłości tajemniczej, a tak bolesnej. 

Więc waópanna nie nazywasz się Marcelą 
Gartkame, jak mi to mówiłaś wczoraj? ` 

-— Marcelą — tak, ale nie Oasthame. Przy” 
wykłam jednak do tego nazwiska, dawanń ml 
je, widząc mnie woją% przy boka dziądke: 
Więc je noszę, bo mi jest drogie, jako nazwi* 
sko ozłowieka bardzo szlachetnego. 
chus COerthama jęsń moim dziadkiem nie 28 
krwi, ale z serca. Kocham go, jak rodzonego 
za jego prawość i dobroć. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


SZA 
Uskatecznismy ' à 
Wszelkie przeklady 
(tł"maczenia) 


od najzwyklejszych də naj" 

wykwintniejszy:h x palskie- 

go na wszystkie języki obce 
i odwrotni>. 


Główna ajeacya dz'enuików i ogło” 


Tak, Gre” ` 


warunkami na sprzedaż. 
mość z wykluczeniem pośrednictwa w kan- 
celaryi adwokatów Lisiewiczów ul. Ko- 


NY SKEA 


Galicyi pod korzystnymi 
Bliższa wiado- 
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- B. Kufeke, Wien VI2 Stumpergasse Nr. 44|46. 


najlepszy średek pożywienia dla dzieci 

najlepszy dodatek dla mleka 

najiepszy śradek dietetyczny dla dziaci chorych na kiszki I żołądek 
nabycia w aptekach I dragueryach w puszkach po 45 kr. LI zir. 


szeń J. Hopcara i A. Salomonowój 
w Krakowie, plsc Maryacki |. 2. 


dəs nabycia 
w biurze Plohpa ul. Karola Ludwiką. 


zdolniona +anna w krawięczyźnie gą 

damskiej i dziecinnej poszakaje m ej- 
sca w prywatnych domach. Marya Srhua- 
mer, ul. 54. Wojciecha Nr. 6 A. 


ściusski 1. 16, Lwów —_ - _ e w Do 
Karty z podobizną W -y 
Dra MULLERA śe: 
zmarłego z powodu dżumy |= i z 
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7 Najwyższego polecenia 6 „Jego e. i k. Apost, Mości 


XXXII c. k. Loterya państwowa 


! Wspaniały zarobek! 
dla właścicieli kantorów 
kupców, ajeciów itd. 
ORYGINALNE LOSY 
(nie listy ratalne), których ciągnie" 


pokoje, przedpokój, kuchnia, s iżar |- 
nia, uł. błagosza 7. Jeden pokâ j 
kawalerski, tamże. z 


[rzad poeziowy w Krechowie „oszo- |A 
ime*ehepelytorki, Bploszewia tamte. 
gg vorza kawa, pół kilo 75 cc „Syrynas" 
W ol. 3Maja | 3 Lwów 
s ni ampa ctteroramieapa tanio do sprae- 
i tow 8row wełnianych L dania. Zyblikiewicza ?9, piątro. 4 y 
akkiem uowy uniform urzędnika 
dyrekcyi skarbu zaraz do sprzedania 
bliższa wiadomość nl. Gródecka 26, I pią- 
tro, II schody, drzwi l. O 
o aprzedania jub od wiosny do wy- 
dzierżawienia folwark 800 morgów ro: 
li, 6 morgów lak dobrej gleby w jednym 
nieprzerwanym kompleksie z obsiewami 
Dobre budynki. Adresować: Tustan, dwór, 


j*9ozy. wóz'i, tacentasy isanki nowe, 
jakoteż używane poleca M. Nags we 

Lwowie przy ul. Szpitalnej 1, 28 po pray- 
| |stępnych cenach, gwaraatująg sa dobry 


no sp:zedania lub wy zierzawienia 
bardzo tanio majatek ziemski, bi- 
sko Lwowa obszaru 700 morgów. Adwokat 
Błażejowski, Lwów. Bi 
KALENDARZE:|h'byko "x. przynalctytościami 0d Ch Ame) rono honorowy mi dyplomami odzraczaze, a naj- 
z alkon z praynależytościami 


19 krów i 10 wełkow młodych 
dolnych do chown lub wypasa jest! 


= 
z 
à 


= 


= 


3 Lwów. 


'O9SE EIUoZOFE 


—— 


ochronnym jest 


Przypominamy, że przedw wszelkim chorżbom "E - 
K O N IL a K 


zaraźiiwym najlepszym Środkiem 
a że do osiagniecia tego celu n”naną jest ty'ko dobra marka za cdpowiedaig, wie: 
bardziej rozpowszechniane wyroby najstarszej frmy 


Grof Keglevich Istvan utd. | 
(hr. Siefana Kcglevi-h nast.) — . | 


od 


Zgłoszenia przyjmuje Za- 


Smigus, grudnia. 
Haliczanin, — e 

2 zenek UK riga ie Miaty a p. Mościską. 
Ld 

„Żart, 1000 


Wiener Bote, 
Fliegende Bidtter, 
Punsch Kalender, 
jakotaż wszelkie inne zwlaszcza I 
kieszonzewe i scienne 
poleca P, T, Publicznuści najstarsze 
blure dzienników i ogłoszeń 


LUDWIKA PLOKNA 


Lwów ul. Karola Ludwika liczba 8, 
„WÓW ul. aptera 


hmaietun 


| słusznego. 


Do Przeglądu | 
przyjmuje ogłoszenia 
wyłącznie 

L. PLOHN 


biuro dzienników i 
ogłoszeń, ul. Karola 
Ludwika 9. 


Ogłoszenia do wszystkich 


pism najtaniej, 
Drobne ogłoszenia tylko 


sa gotówkę. o. p. Zaszów 


SADZONKI 


SP, gorzelników, guwernaa 
tek, oraz wszelką ze z po- 
leca biuro Wereszczyńskiej, Wałowa 18, | 

Merto: Masło! Codziennie świeże 
dessęrowe masło netto 8 funtów za 4 
zł. 80 ct. wysyłam franco za zaliczka Za 
najlepszą obsluge ręczę. A. Drobner w 


Brzeska, Galicya. 


dowa bezdzietna rozumiejąca sie € 


bardzo dobrze na gospodarstwie do- áj 
mowem i polbem postukoje posady tylko 
u Wielebnych ksieży obrs. łacińskiego. 
F. K. 58, Lwów, 
ycze sobie poznać uczciwego czło- 
wieka, urzednika kolejowego lub inne- 
go dla panny dobrze wychowanej z posa- 
iem 800 zł. Polesław K. poste restante 


pI ppp M 
Ę'egancko umiebiawasnae 
najecia, Rynek 41 


4*, 


Złota Jawa 


mpd dóbr Nowe Wina, aedi * BROWAR MIESZCZAŃSKI w 


kilkoletniego okuvło 

2U cetm. można tanio nabyć. Zgo- 
szenia przyjmuje /arząd folwarku Brow- 
szczygna p Mościsna. | 


Czynk do rzjęcia od 1 stycznia. Pośre | 

unictwo wykluczone. Bliższa wiadomość 
u właścicielki domu Zimorowicza 1. 20. 
a W O 


Do skarbu nadybskiego potrzebny jest 
od Nowego 


GUMIENN Y 


if człowiek młody, energiczny i wzrostu 

Utrzymanie dla żonatego, 

jp będzie miał bardzo dobrze. Zgłoszen:a 

do Źarząda dóbr w Nadybac», poczta 
i kolej Nadyby-Wojutycze. 


Bo sprzedania majątek 
w powiecie stanidawowskim, obszaru 564 
morgów. W tem roli 320, łąk i ogrodów 
10, pastwisk 50, lasu 180, z dobremi bu 
( dynrami młynem wodnym i całym inwen- 
taraem. Wiadomość: Lwów, biaro gazet 
Olszewski ego. 


Leśnictwo Żagsów pod Czar 


saraa) ronuyia 


parkowe, KRZEWY i ROSLINY R 0 N k EGN 0 
pnące. Oeprik rdwrotaą pocztą oplatpie 
[0 cd. karemai de TH 


Ceylon ładna Nr. 


waga netto bez opakowania. 
TY 9:50 ¡polecona przez najpierwsze lekarskie powagi przy 
„ przednia Nr. III „ 9-88 |||anemli, chlorozie, cierpien. nerwowych, skórnych, kobłecych, malarji ets. 


gruboziarnista IL 1026 
najprzedniejsza L 10 64 
perłowa . . . 


Mecca arabska . . . 


NO lat istniejący handel 
Fryderyka Schubutha 


wszędzie są do nabycia. 


cem. metr, koniczyny su- 


której marki >, 4, kk, Extra, 4% | V. S. 0. 
PILZNIE. 
| 


0 
b 


(Kolebka Pilznera). 


PILANER WYSZYNKOWY — SGHANKBIER 


| 

| 

jest już na składzie, Również | 
i : | 

| 


PILANER EKSPORTOWY B. B. 


który nie potrzebuje żadnych dalszych zaleceń. 
MY Prosimy tylko zwracać uwagę na 


Marke ochronna B. ©. 
Wysyłka w oryginalnych beczkach od 25 litrów, w ory- 
ginalnych butelkach od 25 butelek począwszy. ; 
W MIEJSCU bezpłatna dostawa od 10 bu-, 
telek począwszy. 
. DLA PROWIRCYI opust akcyzy. 
Opakowanie darmo. Cenniki franco. | 


ku 


Wszelkich wyjasnień udziela i z«mówienia wykonuje tylko: 


Kantor Pilzneńskiego 
Browaru Mieszczańskiego 


Lwów, Pasaż Hausmana, Telefonu l. 310. 


stacya kolej I talegrafczna 
od 15 października 


leśne, DRZEWKA 


kilo k 
ść obikor najsilniejsza naturaina weda minaralna zawierająca arsen | Żelazo 


Picie wody trwa przez ciły rok. 
Składy we wszystkich hand'ach wód mineralnych i aptekach. 


Wsaścicieli Koni 
| Jeżeli Wielmożny Pan zamierza dobre 
i tanie dery na konie kupió, zechce Wiel- 
możny Pan udać się do składu dywanów 
„Au Louvre“ we Lwowie, ul. Sykstuska 6. 
Tamże znajdzie Wielmożpy Pan ogromny 
nae wybór der po zdumiewająco niskich cenach. 
yaylamy na Żądanie nasze bogato ilustrowane cenniki gratis i franco 


Zk "Papier s fabryki Fijalkowakich w Białej, 


reure 


aan 


poleca : 


Wiedeń I., Riemergasse 7, w kolekturach loteryi, w trafikach 
tytoniu, w urzędach 
, wych, w kantorach itd. Plany gry dla kupujących gratis. | 


Wielki 


WE LWOWIE, ul. Hetmańska l. 4 obok cukierni Wgo Grossa. 


dlu cywiluych celow uobroczynnych tej połowy monarchii. |nie już niezadługo nastąpi, a które | 
Ta loterya pianiężni — jedyna w Austryi ustawowo dozwo- bardzo łatwo sprzedać można W k 
lona — zawiera 12034 wygrenych w gotowce w ogólnej su- wielkiej ilości. Oferty pod „Los < 3 


geschäft“ do Haasenstsin i Vogler. 


Praga. | 


mie 401800 koron. Główna wygrana wynosi: 


200.000 koron 


Za wypłatę wygranych ręczy e. k. zarząa loteryi. 
Ciągnienie nastąp: n.od wołalnie 15 grudnia 1898. 

EW Los kosztuje 4 korony Emh ' 
Losy są do nabycia w oddziale dla Loteryi państwowych 


~ 


R 


-ERRE Ta TYT dE. 
| Dla zbierających karty 
| korespandencsjna z widokami. 
KARTY korespondencyjne z widokami 
| 


Lwowa po 5 ct. 

KARTY korespondencyjne z ślicznemi, $ - 
artystycznie wykonanemi obrazami g 
różnej treści po 10 ct. 

WOT YCZNE widoki górskie po 
10 ct. 

GALICYJSKIE TYPY LUDOWE po 


podatkowych, telegraficznych i kolejo- 


Lusy wysyła się welue Gd porta. j| 10 ct. — i porto za każdą karte 2 ct | 
Od 6. k. dyrekcyi later jnej p Nadto olbrzymie karty 2 wzory po 50 ct. tę 
p. K. ly y yjnej. i 10 ct. porto wysyła biuro dzienni |è, 
Oddział lutery! padst=0owych. ków Piohna we liwswie, umieszcza” où 
r s ; pda M M NN j'e 4d każdej karcie żądany adres 2 nr 
A s | iwowską pieczęć pocztową. 
kóropic ZOKAdKOWE |pum o  * 
Brady'ego | pzez. arki O. + 
(przedtem Mariace'skla Kreple żołądkowe) CIEPŁE ko 
sporządzone w aptece „zum König von Ungarn“ pj (dla Pań I Fanów) m; 
Karola Brady w Wiedniu I. Fleiac huarkt 1. | "Pończochy, Skarpetki, R: kawiczki, Gza” ko 
stary 1 znany środek leczniczy działający znako>icie i || pki, C-apeczki, Ksmaaze, Bluzki, Ka, ża 
wzmacniająco na żołądek przy przeszkodach w trawiesiu i | mizelki, Pantofle, Sniegowce, Czapeczki Ch 
innych doiegliaościach, 'i Rekawiczki do Ślizgawki, okrywki ol 
» a f + jwieży. Cep 
Cena flzszki 40 ct., podw. flaszki 70 ct. jp a Oka nki || = 
Muszę zwrócić uwage powtórnie, ze moje krople żołądkowe częstokroć uu s 
fałszowane bywają. Należy zwrócić uwagę przy zakupnie na powyższą markę | Górski | Szydłowski u 
ochronną z podpisem U. Brady i wszystkie wyroby jako nieprawdziwe | i r 
zwrócić, które nie są powyższą marką i podpisem U. Brady zaopatrzone. f LWÓW piac | E acki 0. wi 
kropie Żołądkowe api. R. brasty ZĘ GG CJ || 
(dawniej Marlacelskie żołądkowe krople) R | ey Eko 
s w czerwone pudełka opakowane i obrazem Matki Boskiej Mariacielskiej | "Pi le 
(jako marką ochronną) zaopatrzone. Pod marką ochronng r pT. a | | PSÓW GOŃCZYCH ( 
"ro mubi aaj Low podpis WO ||| czystej rasy polski j. dziś już bardzo pr 
Części składowe podane. rzadkiej, młodych, zdowych i dosko” wi 
Prawdziwe krople żołądkowe są do nabycia we wszystkich aptekach , nale goniących za 60 zł. do nabycia. 281 
i |Bliższa wiadomość przez biuro anonsów Èn 
m man || m ZN o nz NN | 35 Plohna Lwów, | 
Największy skład powozów | - = 


słynnej firmy 


Schustala i Spółki 
utrzymuje . , 
we Lwowie przy ullcy Karola 
Ludwika I. 5 


bór rozmaitych powozów na oliwnych osiach, kauozuko- 
A z A j kołach oto. i 


& J}. STROMENGER 


"m, j król. dostawey naądworni 
RZE) LLMZOW/IE 
ulice arola LUdvwiezea 1. 5. 


Juziolleńska 43 


Przeprowadzenie 


€ preno cz ya achylających potrsabo ; 
nis. (guzach wien | mor. , 
kolejy, iome kołowy I W uasajsez 


E 


x) PET” age " 2 1 


| ramu Polskiego Tatn | 


Wa sezon Na sezon 


oie 

, ; ł Erk B 
otrzymaliśmy właśnie transport i polecamy w wielkim wybo- Antonina Hoffmann] 

rze po cenach nader niskich S dz 

po pl a ILO, szczotkowe i fĄ Następnie do zapuszczania posa | Napisał Zygmunt Przybylski is: 
«plecione w różnych wielkościach. dzex i podłóg: 5 e-f 

Chodniki kokosowe, Masę francuską prawdziwą. Kraków, nakładem G. Geb = 

Chodniki gumowe Masę woskową wiasnago wyrobu. thnera i Spółki. Ło 

Chodntki eeratowe i Linoleum |] Likiery bursztynowe na podłogi bu 

Przeaściółki cerat. i Linoleum z fabryk L. Marca i O. Fritzecgo Książka ta obejmuje życie teatralne q 

przed umywalnie i stoły jadałne. Wszeikie gatunki szczotek dla go- artys'ycene literackie, dziennikarskt© $ z 

Maty japońskie. spodarstwa domowego. | towarzyskie, oraz anegdotyczne wsp? | pr 

Ceraty na stoły i meble. Pędzie, wosk é sukno do podłóg. mnien'a epoki między 158 a 1897 F ni 

Proszki, pasty do czyszczenia metali, mydło, krochmal, farbkę, | ZEG CEC "| 9 

sodę, świece stearynowe Apollo, Lampki stearynowe w bla- Bardzo wygodne pomieszkanie i o 

' szkach na groby itd itd. spraw się z Rae pokai; pyy M 

z = m przedpokoju. piwnicy i strychu Po" __ ni 

J. Friedrich i A. BeacocKĘ| ipy o. Koniaków we Lwowie Bi] i 

III piatrze zaraz do najecis, w całość 


p 
lub też podzielone :po dwa pokojê 
przynależytościami. Bliższa wiadomoć, 
| w dancelaryi Instytutu „Narodny D A 
lal 22 aa II piątrze, przy al. Teatalsć $ 


Drukarnia Narodowe fŚtanialaw Manięcki | Spółka. Hotel George». 


